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Trzeba już myśleć o zimie
K&udowniciwo po 8 miesiącach

9 i 10 bm. w Ministerstwie Budownictwa i Przemysłu Ma­
teriałów Budowlanych odbyły się narady aktywu gospodar­
czego i związkowego.
W ciągu 8 miesięcy br. klu­

czowe przedsiębiorstwa budo­
wlano-montażowe wykonały 60 
proc, tegorocznych zadań pro­
dukcyjnych. Przekazano m.in. 
do użytku 149 ważnych obiek­
tów przemysłowych oraz 1,7 
tys. izb lekcyjnych w szkołach. 
Według oceny uczestników na­
rady, zadania całego roku — 
w tym plan „izbowy”, wyno­
szący 217,7 tys. izb — mogą 
być -1- mimo poważnych opóź­
nień w I kwartale br. — w peł­
ni wykonane, konieczne jest 
jednak, by w okresie od wrześ 
nia do listopada br. tempo ro­
bót było wyższe niż przecięt­
nie, w każdym z tych miesięcy 
trzeba realizować co najmniej 
1 proc, planu rocznego.

Na obu naradach wiele u- 
wagi poświęcono przygotowa­
niom budownictwa i przemy­
słu budowlanego do zimy. Już 
obecnie wiele zakładów i przed 
siębiorstw zaopatruje się w 
materiały, węgiel i surowce, 
aby uniknąć konieczności do­
starczania ich w trudnych wa­
runkach zimowych.

Podkreślono konieczność 
zwiększenia wydajności pracy 
oraz zaostrzenia dyscypliny na

budowach i zakładach. Proble­
my te są obecnie omawiane na 
licznych konferencjach samo­
rządu robotniczego. (PAP) Cena 50 gr
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Poznańskie uczelnie
rozpoczynają nowy rok nauki

Lato będziemy już mieć całkowicie poza sobą, kiedy 
szkołach — wypełnią się. wracającą z obozów i praktyk wa­
kacyjnych młodzieżą wyższe uczelnie naszego miasta*

Układ Moskiewski stwarza
możliwości nowych porozumień

Wypowiedzi Deana Ruska i lorda Home‘a

Poszukiwanie sposobów, które mogłyby zapobiec rozpo­
wszechnianiu się broni nuklearnej, jak również sprawa za­
instalowania posterunków obserwacyjnych na terytoriach 
krajów należących do NATO i krajów — członków Układu 
Warszawskiego w-celu zredukowania możliwości ataku z za­
skoczenia przy użyciu broni konwencjonalnej — oto dwie 
najbardziej obiecujące dziedziny, które mogłyby stanowić 
pole do rozważań między Wschodem a Zachodem.

Pogląd taki wyraził w Edyn-
burgu 
spraw 
Home.

brytyjski minister 
zagranicznych lord

Zdaniem mówcy, osiągnięcie
porozumienia tych spra-

A. Kosygin 
przyjął F. Errolla 
Pierwszy wicepremier ZSRR 

— A. Kosygin, przyjął we wto­
rek ministra handlu Wielkiej 
Brytanii F. Errolla. Między Ko 
syginem i Errollem odbyła się 
przyjazna rozmowa, dotyczą­
ca rozwoju — radziecko-bry- 
tyjskiej wymiany handlowej. 
Ze strony radzieckiej w roz­
mowie uczestniczył również 
minister handlu zagraniczne­
go M. Patoliczew i radziecki 
przedstawiciel handlowy w 
Wielkiej Brytanii W. Rodnow.

PAP

wach polepszyłoby atmosferę, 
w której „można by było ure­
gulować najważniejsze zagad­
nienia polityczne, łącznie ze 
sprawą przyszłości Niemiec i 
Berlina”.

Lord Home stwierdził, że 
Układ Moskiewski może oka-

Polski dzień 
na targach w Brnie

Na targach w Brnie wtorek 
był dniem polskim. Stoisko 
nasze odwiedziło wiele osobi­
stości.

Zawarto już pierwsze trans­
akcje. „Centrozap” podpisał 
kontrakty z Czechosłowacją na 
dostawę konstrukcji stalo­
wych. Sprzedaliśmy również 
przenośniki taśmowe dla prze­
mysłu węglowego CSRS, nato­
miast zakupiliśmy 2 maszyny 
wyciągowe do kopalni miedzi 
w Lubiniu i kopalni Mysło­
wice.

„Metalexport” sprzedał kil­
ka maszyn do obróbki drewna.

PAP

I. Kadar przybył 
do Jugosławii

Pierwszy sekretarz KC 
WSPR, premier Węgierskiej 
Republiki Ludowej, Janos Ka­
dar przybył 9 bm. wieczorem 
do miasteczka Karageorgie- 
go „autonomiczny obwód 
Vojvodina”.

J. Kadara, który przybył z 
nieoficjalną wizytą do Jugo­
sławii i towarzyszące mu oso­
by powitał prezydent SFRJ, 
J. Broz-Tito. (PAP)

zać się „punktem zwrotnym 
w historii”. Zawarcie tego 
układu oznacza możliwość no­
wych porozumień mających 
na celu zmniejszenie napięcia 
w stosunkach międzynarodo­
wych i rozpoczęcie procesu 
rozbrojenia.

„Jeżeli będziemy przedsię­
brać dalsze kroki, jak to pro­
ponował pan Chruszczów, to 
jestem przekonany, że uda 
nam się opracować posunię­
cia, które mogą okazać się 
rzeczywiście dogodne dla obu 
stron” — podkreślił Home. — 
Zaznaczył on, źe należy do­
prowadzić do polepszenia sto-

5nęłyby rozszerzyć istniejące po 
rozumienia w sprawie wymia­
ny informacji i osób odwiedza 
jących ze Związkiem Radziec­
kim i krajami Europy wschod­
niej.

Rusk kategorycznie odrzucił 
wszelkie projekty rozwiązania 
„problemu kubańskiego” przy 
użyciu środków’ militarnych,, 
ale zapowiedział, że Stany Zje­
dnoczone „wykorzystają wszel 
kie właściwe sposoby”, aby 
naród kubański mógł „powró­
cić do grona krajów półkuli 
zachodniej”. (PAP)

Studenci Uniwersytetu im. 
A. Mickiewicza rozpoczęli już 
swe normalne zajęcia 5 bm. 
Na uroczystej inauguracji no­
wego roku, która odbędzie się 
28 bm., spotkają się oni w 
gronie liczniejszym, niż w ro­
ku ubiegłym, jako że na uczel­
ni tej studiuje obecnie o 680 
osób więcej. Na rok studiów 
dziennych przyjęto 1000 osób, 
zaś na studia zaoczne — 900- 
Od kilku lat bez zmiany naj­
większą popularnością cieszy 
się wydział filozoficzno-histo- 
ryczny (psychologia) i prawo, 
dalej biologia, geografia i hi­
storia sztuki, ciągle zaś w 
..niełasce” u byłych maturzy­
stów jest fizyka i chemia, zaś 
zupełnie niemal „ignorowane ’ 
przez młodzież są filologia 
polska i klasyczna.

Pierwsza w Poznaniu uro­
czystość inauguracyjna odbę­
dzie się 14 bm. w auli Wyższej 
Szkoły Ekonomicznej. Tutaj 
ną studiach stacjonarnych 
uczy się obecnie 1140 studen­
tów (wydz. ogólno-ekonomicz- 
ny: 601. nowo przyjętych — 
200: wydz. handlowo-towaro- 
znawczy: 539. nowych 179) zaś 
na zaocznych około 1200.

28 bm. powita również swycłi 
studentów i pracowników nau 
kowych Politechnika Poznań­
ska. Uroczystość ta, połączona 
ze zjazdem absolwentów Stu­
dium Wojskowego, odbędzie 
się w kinie „Wilda”. Tutaj 
także zwiększona została 
znacznie ogólna liczba studen­
tów: na wszystkich rodzajach 
studiów o ponad 1000 nowych 
słuchaczy.

Pozostałe uczelnie zaczynają 
zajęcia dopiero w październi­
ku.

2. X- spotkają się w auK 
UAM słuchacze Wyższej Szko-
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Z Sajgenu donoszą

Policyjny i wojskowy terror 
wobec młodzieży szkolnej

Ben Bella 
kandydatem na prezydenta

Premier Ben Bella został 
jednomyślnie wybrany kan­
dydatem na stanowisko prezy­
denta Republiki Algierskiej. 
Zgodnie z nową konstytucją 
wyboru tego dokonano na po­
siedzeniu kierowniczego akty­
wu Algierskiego Frontu Wy­
zwolenia Narodowego. Zebra­
nie to odbyło się przy drzwiach 
zamkniętych we wtorek w go­
dzinach przepołudniowych.

Ben Bella jest jedynym kan­
dydatem na stanowisko pre­
zydenta. Referendum prezy­
denckie wyznaczone jest na
najbliższą niedzielę. 
Ben Belli nie budzi 
wątpliwości.

Wybór 
żadnej

sunków ze 
dzieckim i 
wschodniej.

Związkiem Ra- 
krajami Europy

Występowaliśmy zawsze
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Posiedzenie Komisji 
Transportowej RWPG
10 bm. rozpoczęło się w Warsza­

wie XIII plenarne posiedzenie Ko- 
misji Transportowej (RWPG). W
obradach 
Bułgarii, 
lii, NRD, 
i ZSRR.

biorą udział delegacje 
Czechosłowacji, Mongo- 
Polski, Rumunii, Węgier

Przemawiając we wtorek w 
Miami sekretarz stanu USA, 
Rusk, wyraził przekonanie, że 
możliwe będzie osiągnięcie ze 
Związkiem Radzieckim poro­
zumień zapobiegających wybu 
chowi wojny pozwalających 
uniknąć ataku zaskoczenia.

Według Ruska, Stany Zjed­
noczone odnoszą się przychyl­
nie do zwolnienia tempa pro­
dukcji broni oraz do zreduko­
wania aktualnego poziomu 
zbrojeń przy zastosowaniu od­
powiedniej inspekcji. Stany 
Zjednoczone, jak również ich 
sojusznicy, zainteresowane są 
wyeliminowaniem lub zmniej­
szeniem potencjalnych możli­
wości kryzysu, jaki grozi na 
przykład sprawa Berlina za­
chodniego czy też napięta sy­
tuacja w innych strefach świa­
ta.

Amerykański sekretarz sta­
nu podkreślił, że USA prag-

Mimo represji w stosunku do strajkujących w sobotę i w 
poniedziałek, uczniowie szkół średnich w Sajgonie konty­
nuowali strajk również we wtorek. Władze Wietnamu po­
łudniowego postanowiły obsadzić oddziałami spadochronia­
rzy i piechoty morskiej budynki szkolne i nie dopuszczać do 
nich młodzieży.

Pierwszy minister USA 
polskiego pochodzenia
Prezydent Kennedy miano­

wał Johna Gronouskiego na 
stanowisko pocztmistrza gene­
ralnego (minister poczt i tele­
grafu) na miejsce Edwarda 
Day a, który podał się do dy­
misji 9 sierpnia br.

Gronouski jest pierwszym A- 
merykaninem pochodzenia poi 
skiego, który otrzymał tekę 
ministerialną w administracji 
waszyngtońskiej.

Urodził się on w 1919 roku 
w miejscowości Dunbar w stą- 
nie Wisconsin, studiował na 
uniwersytecie w stanie Maine 
oraz w Detroit. Jest członkiem 
Partii Demokratycznej. (PAP)

Dokumenty zbrodni 
dr. Heyde

Z polecenia prokuratury ge­
neralnej NRD przekazano po­
nad 500 fotokopii dokumen­
tów właściwym prokuraturom 
w NRF, które dotyczą zbrod­
niczych praktyk eutanazji do­
konanych przez prof. dr. Hey­
de oraz zbrodni popełnionych 
w oświęcimskim obozie zagła­
dy. Proces przeciwko Heyde 
alias Sawade, sprawcy śmierci 
100 tysięcy umysłowo chorych 
oraz więźniów hitlerowskich 
obozów koncentracyjnych, roz 
począć się ma późną jesienią 
bież, roku przed sądem przy­
sięgłych w Limburgu. (PAP)

Powodzie w Urugwaju
W wyniku wiosennych (na 

półkuli południowej panuje o- 
becnie wiosna) ulewnych desz­
czy, rzeki Urugwaju wystąpiły 
z brzegów i zalały znaczne po­
łacie kraju. Jednocześnie nad 
Urugwajem przeszedł silny hu 
ragan. W niektórych rejonach 
szczególnie na północy kraju 
u ujścia rzek Negro oraz Ya- 
guaron zalane zostały niektó­
re osiedla, zniszczone budynki 
oraz zasiewy. Zerwana jest 
łączność. Straty ocenia się na 
miliony peso. Są ofiary w lu­
dziach. Ludność ewakuowano 
w bezpieczne miejsca. (PAP)

Konferencja ideologiczna
W Ostrawie rozpoczęła się dwu­

dniowa konferencja ideologiczna 
na temat oceny -wydarzeń, jakie 
doprowadziły do Monachium. W 
konferencji biorą również udział 
delegacje z Polski i goście z NRD 
i Jugosławii.

Podróż Johnsona
Wiceprezydent Stanów Zjedno­

czonych, Lyndon Johnson, opuścił 
we wtorek Helsinki udając się do 
Norwegii, która jest następnym 
etapem jego podróży po krajach 
skandynawskich.

Front Wyzwolenia Omanu
Kairski korespondent agencji 

Tanjug podaje, że „Rewolucyjna 
Rada Narodowa Omanu” powzię­
ła decyzję utworzenia Frontu Wy­
zwolenia Narodowego. Celem 
Frontu jest wyzwolenie Omanu 
spod kolonialnego ucisku Wielkiej 
Brytanii.

Opuścili obrady
Delegacje krajów afrykańskich 

opuściły we wtorek obrady mię­
dzynarodowej konferencji ONZ do 
spraw turystyki protestując prze­
ciwko przedłużającej się obecno­
ści przedstawicieli Południowej 
Afryki' i Portugalii.

Pierwszeństwo samotnych
Prezydent Kennedy podpisał de-

kret przewidujący, żonaci
Amerykanie w wieku od 19 do 25 
lat będą w zasadzie zwolnieni od
służby wojskowej, z 
wypadków „nagłej 
Pierwszeństwo mają

wyjątkiem 
potrzeby”, 
mężczyźni

samotni, których w Ameryce jest 
wystarczająca liczba. Według po­
wszechnych przewidywań, liczba
zawieranych
znacznie wzrośnie.

USA małżeństw

Zadania dziennikarzy
w realizacji uchwał XIII Plenum

10 bm. odbyło się w Warszawie V plenum Zarządu Głów­
nego Stowarzyszenia Dziennikarzy Polskich poświęcone za-
daniom, jakie przed prasą, 
XIII Plenum KC PZPR.
Na obrady przybyli: sekre­

tarz KC PZPR — Artur Stare- 
wicz, kierownik Biura Prasy 
KC PZPR — Stefan Olszowski, 
naczelni redaktorzy pism, a- 
gencji, radia i telewizji.

Referat omawiający zadania 
całego środowiska dziennikar­
skiego po XIII Plenum KC

radiem i telewizją postawiło

KURYNOW MISTRZEM ŚWIATA 
WAGI ŚREDNIEJ

Na odbywających się w Sztok­
holmie mistrzostwach świata w 
podnoszeniu ciężarów walczyli we 
wtorek przedstawiciele wagi śre­
dniej. Mistrz, podobnie jak po­
przedniego dnia, wyłoniony został 
dopiero w późnych godzinach noc­
nych. Został nim Aleksander Ku- 
rynow (ZSRR). W trójboju osiąg­
nął on rezultat 437,5 kg.

Polak Pietruszek zajął 5 miejsce, 
uzyskując w trójboju 417,5 kg. W 
poszczególnych bojach uzyskał on: 
132,5 — 125 — 160. Warto przypom­
nieć, że na ostatnich mistrzo­
stwach świata w Budapeszcie nasz 
młody i utalentowany sztangista 
uplasował się na 7 miejscu, a więc 
od tego czasu zrobił widoczny po­
stęp.

wygłosił przewodniczący ZG 
SDP red. Henryk Korotyński.

W referacie przypomniano, 
że generalną dyrektywą wy­
nikającą z obrad XIII Plenum 
KC jest konieczność wzmoże­
nia ofensywy ideologicznej, 

. rozwinięcia wszechstronnej 
pracy dla podniesienia i umoc­
nienia świadomości socjali­
stycznej społeczeństwa. To 
trudne zadanie wymaga żarów 
no wysokiego poziomu pracy 
dziennikarskiej, jak i pełnego 
zaangażowania się każdego 
dziennikarza w procesie bu­
downictwa i wychowania so­
cjalistycznego.

W dyskusji nad referatem 
głos zabrało 17 mówców, po­
ruszając zadania stojące przed 
redakcjami. Omawiane były 
też drogi przezwyciężenia nie­
których słabości prasy, progra­
mów radiowych i telewizyj­
nych.

W toku obrad głos zabrał se­
kretarz KC, Artur Starewicz.

Plenum postanowiło uznać 
tezy referatu wzbogacone dys- 
skusją, za wytyczne działania 
dziennikarstwa polskiego i je­
go organizacji twórczej. (PAP)

Do wtorku wieczorem aresz­
towano w Sajgopie ponad 2 ty­
siące chłopców i dziewcząt i 
wywieziono ich do obozów w 
pobliżu stolicy Wietnamu po­
łudniowego. Równocześnie wła 
dze podały o podjęciu szeregu 
dalszych kroków represyjnych 
w stosunku do młodzieży. I 
tak, wszyscy powyżej lat 20 
mają być wcieleni do wojska, 
a młodsi osadzeni w tak zwa­
nych „obozach reedukacyj- 
nych”. Za kilkakrotny udział 
w strajku i demonstracjach 
grozi młodym chłopcom i 
dziewczętom postawienie przed 
sądem..

We wtorek na ulicach Saj- 
gonu demonstrowali rodzice u- 
więzionych synów i córek do­
magając się ich zwolnienia.

Łącznie w Sajgonie przeciw­
ko strajkującej młodzieży i de­
monstrantom skoncentrowano 
tysiąc żołnierzy piechoty mor­
skiej, batalion spadochronia­
rzy, setki żołnierzy specjalnych 
oddziałów szturmowych oraz 
regularne siły policji.

Ulice miasta roją się od czół 
gów, samochodów pancernych 
i uzbrojonych po zęby patroli.

Równocześnie agencje za­
chodnie podają informacje o 
fermencie w armii południo- 
wo-wietnamskiej. (PAP)

przeciwko kultowi jednostki — 
oświadczył premier Ben Bella 
na posiedzeniu kierowniczego 
aktywu FLN.

Mówiąc o zapowiedzianym 
w przyszłości Kongresie FLN, 
Ben Bella postawił przed nim 
zadanie rozwiązania proble­
mów „budowy socjalizmu w 
Algierii”, reformy rolnej i 
walki ze spekulacją. (PAP)

Nie ustają pirackie 
naloty na Kubę

Po raz piąty w ciągu ostat­
nich 25 dni kubańskie mini­
sterstwo rewolucyjnych sił 
zbrojnych ogiasza komunikat 
o dokonaniu aktu agresji prze­
ciwko Kubie. W dniu 10 y/rześ 
nia podało ono do wiadomości, 
iż w niedzielę około godziny 
4.30 nad ranem samolot piracki 
bombardował cukrownię „Bra­
zylia” na północnym wybrzeżu 
prowincji Camaguey. Żadna z 
pięciu 50-funtowych bomb 
które eksplodowały w pobliżu 
cukrowni nie wyrządziła po­
ważniejszych szkód. (PAP)

Arnold Zweig

Zapowiedź 
ustąpienia Globkego

Ustąpienie bońskiego sekre­
tarza stanu w urzędzie kanc­
lerskim, Hansa Globkego, za­
powiedziane zostało we wto­
rek przez oficjalny organ rzą­
du NRF „Bulletin”- W arty­
kule zamieszczonym z okazji 
65 rocznicy urodzin Globkego 
podaje się, źe „za kilka tygo­
dni”, „a mianowicie wraz z 
ustąpieniem kanclerza Ade- 
nauera , również on ustępuje 
ze swego stanowiska.

Obserwatorzy polityczni w 
Bonn uważają — pisze agen­
cja ADN — że Globke zmu­
szony został do ustąpienia z 
uwagi na ciężkie oskarżenia, 
które zostały wysunięte pod 
jego adresem podczas procesu 
przed Sądem Najwyższym 
NRD. ze strony świadków po­
chodzących z wielu krajów.

PAP

„Znam dobrze 
melodię tej pieśni”

Wybitny pisarz niemiecki 
Arnold Zweig w złożonym o- 
świadczeniu powitał z zadowo­
leniem Układ Moskiewski.

„Dziś prąd płynący naprzód 
wciąga każdego, kto potrafi 
myśleć i czuć. Wrogowie Ukła­
du Moskiewskiego mówią o 
bezpieczeństwie swych państw. 
Ja, Niemiec, który przeżyłem 
dwie wojny i przez 59 lat zwal­
czałem militaryzm, znam do­
brze melodię tej pieśni. Mili- 
taryści nie wahają się przed 
strojeniem w piórka patrio­
tyczne nawet wówczas, gdyby 
raz jeszcze miliony ofiar ich 
zbrodniczej polityki miały po­
lec bezsensownie na polach bi­
tew...”.

Arnold Zweig powiedział, źe 
ze względu na chorobę oczu 
prawie wcale nie widzi, nie­
mniej jednak dostrzega on 
wielką batalię, jaka prowadzo­
na jest wszędzie na ziemi o to, 
by zlikwidować wojnę jako 
dopuszczalną metodę polityki.

PAP

POGODA
Zachmurzenie na ogół umiarko­

wane. Rano mgły i zamglenia. 
Temperatura maksymalna w gra­
nicach od 13 do 20 st. ,



Poznańskie 
uczelnie

Dokończenie ze str. 1
ły Rolniczej. Reprezentować 
oni będą 2 541 studentów tej 
uczelni, uczęszczających na 
siudia dzienne. Na 1 rok stu­
diów dziennych przyjęto 641 
osób.

Studenci Akademii Medycz­
nej odbędą swą uroczystość 
inauguracyjną 3. X. w auli 
UAM- W tej chwili niektórzy 
z nich staczają jeszcze „ostat­
nie boje” przy egzaminach 
powtórkowych. Nowo przyję­
tych mamy tu 250 — na wydz. 
lekarski, 80 — na stomatologię 
i 100 na farmację.

3, X. uroczyście rozpoczyna­
ją również nowy rok nauki 
obie uczelnie artystyczne Po­
znania, a więc Państwowa Wyż 
sza Szkoła Muzyczna i Pań­
stwowa Wyższa Szkoła Sztuk 
Plastycznych PWSM ma obec­
nie na wydz. kompozycji i dy­
rygentury 30 słuchaczy — w 
tym nowych 4, na wydz. instru 
mentalnym — 102, nowych — 
21, na wokalnym — 31, no­
wych — 5. na pedagogicznym 
— 34, nowych — 9, a na sekcji 
pedagogicznej dla czynnych 
nauczycieli — 80, nowych 19.

PWSSP kształci na swych 
obydwu wydziałach: architek­
tury wnętrz oraz malarstwa, 
grafiki i rzeźby 150 studen­
tów, w tym 32 nowych, (wch)

Brak zgody na sesji 
Ligi Arabskiej

W pierwszym dniu obrad 40
sesji Rady Ligi Arabskiej do­
szło do ostrego starcia między 
przedstawicielami Jordanii a 
innymi delegatami- Przyczyną 
starcia był punkt porządku 
dziennego przewidujący utwo­
rzenie rządu Palestyny, który 
reprezentowałby na terenie 
międzynarodowym platformę 
żądań uchodźców z tego tery­
torium. Delegat Jordanii ostro 
sprzeciwił się temu i zażądał 
zdjęcia tego punktu z porząd­
ku dnia. (PAP)

Sytuacja w Alabamie

Gwardia stanowa podporządkowana 
władzom federalnym

Prezydent Kennedy wydał we wtorek dekret zalecający 
niezwłoczne podporządkowanie gwardii stanowej w Alaba­
mie władzom federalnym. W myśl dekretu sekretariat obro­
ny ma prawo podjąć wszelkie niezbędne kroki, z użyciem 
sił zbrojnych włącznie, w celu unormowania sytuacji w sta­
nie Alabama i zmuszenia gubernatora Wallacea do podpo­
rządkowania się prawu.

Terrorystyczne 
napady w Berlinie zach.

W poniedziałek wieczorem 
dokonano w Berlinie zacho­
dnim dwóch terrorystycznych 
napadów’ — na sekretarza 
SED — Berlin zachodni, W. 
Kleindiensta oraz jego rodzi­
nę, jak również na funkcjo­
nariusza organizacji młodzie­
żowej FDJ. H. Lauensteina.

Kierownictwo SED — Ber­
lin zachodni ogłosiło oświad­
czenie stwierdzające, że napa­
dy terrorystyczne są wynikiem 
„polityki zimnej w7ojny i anty­
komunistycznej nagonki poli­
tyków senatu”. (PAP)

„Twarde usposobienie”
Samochód Johna Cowana prze­

wrócił się na Wyślizganej jezdni i 
wykonał zc swym kierowcą nader 
efektowną „beczkę". Po wypadku 
John udał się do odległego o dwa 
kilometry komisariatu policji w 
Hilt (Anglia), aby zgodnie z prze­
pisami zaprotokołować sprawę. 
Jeden z policjantów poradził Joh­
nowi. już po złożeniu podpisów, 
aby się jednak udał do pobliskie­
go szpitala dla zbadania czy mu 
się coś nie stało. Sumienny John 
zgodził się na to, choć poruszał 
się z całkowitą swobodą. Już w 
pół godziny później znajdował się 
w gipsie z następującą diagnozą 
lekarską: złamanie kości biodro­
wej, lewego przedramienia i na­
ruszenie kręgosłupa. Mama Johna 
wyjaśniła dziennikarzom, że syn 
jej był zawsze „raczej twardego 
usposobienia". (PAP)

Dzisiejszy serwis informacyjny 
ooracował Mieczysław Maliński.

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu­
je Kolegium. Adres redakcji: 
Poznań, ulica Grunwaldzka 19. 
Centrala tel. 611-21 łączy wszyst­
kie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
BSW ..Prasa". Druk: Zakłady 
Graficzne im. M Kasprzaka. P-6

Polityka pokojowego współistnienia
— podstawą strategii krajów socjalistycznych

Z wyborczego spotkania W. USbrichia

" jednej z największych sal Lipska odbyło się spotkanie 
wyborców okręgu lipskiego z kandydatami do Izby Ludowej 
NRD i Rady Okręgowej. Podczas spotkania przewodniczą­
cy Rady Państwa NRD, Walter Ulbricht odpowiedział na 
szereg pytań wyborców omawiając ważne problemy między­
narodowe.

Poruszając problem polityki 
pokojowego współistnienia. W. 
Ulbricht podkreślił, że polity­
ka ta nie jest sprawą taktyki. 
Jest to podstawowa strategia 
krajów socjalistycznych w 
tym także NRD, po wsze cza­
sy, aż do ostatecznego zwycię­
stwa socjalizmu na całym 
świecie. W związku z tym W. 
Ulbricht scharakteryzował sta 
nowisko przywódców chińskich 
w tej sprawie, jako „ultrale- 
wicowe” odchylenie od pod­
stawowych zasad marksizmu- 
leninizmu.

Analizując tego przyczyny 
Ulbricht powiedział, że przy­
wódcy chińscy najwyraźniej 
dostali zawrotu głowy i doszli 
do wniosku, iż mogą „nie li­
czyć się z ekonomicznymi pra­
wami socjalizmu, znacznie 
skrócić okres przejściowy do 
komunizmu popćzez „wielki 
skok” i że mogą oni pokazać 
całemu światu nową drogę 
wiodącą do komunizmu”.

Źródła tej polityki — pod­
kreślił Ulbricht — tkwią w sil­
nych wpływach drobnoburżu- 
azyjnych w Chinach, gdzie wię 
kszość ludności stanowią chło­
pi. Jednak nie można zastąpić 
rozumienia i działania praw 
ekonomicznych hasłami lub 
posunięciami administracyjny­
mi.

Jeśli chodzi o stanowisko 
przywódców chińskich w spra­
wie dróg i metod walki prze­
ciwko imperializmowi, Walter 
Ulbricht oświadczył: „najwi­
doczniej zdaniem przywód­
ców chińskich międzynarodo­
wa walka przeciwko imperia­
lizmowi prowadzona jest zbyt 
pomału, i sądzą, że możliwe 
jest przyspieszenie rozwoju 
wydarzeń w drodze „wielkich 
skokow”, to jest w drodze 
starć zbrojnych.

Omawiając problem wpływu 
złagodzenia napięcia na roz­
wój sytuacji w Niemczech, 
mówca oświadczył m. in. iż z 
odprężenia tego rządy i lud­
ność obu państw niemieckich 
mogą wyciągnąć poważną ko­
rzyść, jeśli podobnie jak USA 
i Żw, Radziecki opierać się bę­
dą na realnej sytuacji powsta­
łej po drugiej wojnie świato­
wej, na nowym stosunku sił 
w świecie. Złagodzenie napię­
cia w Niemczech — powiedział 
on — możliwe jest tylko pod 
warunkiem, ze oba państwa 
niemieckie na zasadzie wzaje-

Zakończenie
„Kongresu Stulecia”

W Genewie zakończył się 
„Kongres Stulecia Międzyna­
rodowego Czerwonego Krzyża.” 
(1863—1963). W obradach wzię­
ło udział około 400 delegatów 
z blisko stu krajów. Reprezen­
towali oni 170 milionów osób 
zrzeszonych w tej organizacji, 
która coraz bardziej wzmaga 
swą działalność w kierunku 
zapewnienia pokoju i współ­
pracy między narodami.

Rezolucję „Czerwony Krzyż 
jako czynnik pokoju na świe­
cie”, wniesioną przez delegacje 
Czechosłowacji. Indii, Eolski, 
Węgier i Związku Radzieckie­
go zaaprobowało 59 delegacji 
przy 3 wstrzymujących się od 
głosu (w tym delegacja Chiń­
skiego Czerwonego Krzyża).
•W -w'*-

Brytyjscy posłowie 
za uznaniem de facto NSO

Czterech posłów z ramienia 
brytyjskiej partii pracy, Wil­
liam Griffith, Richard Kelley, 
Leslie Spriggs i Albert Ro- 
berts, opowiedziało się we wto 
rek wieczór w rozmowie przed 
kamerami telewizji NRD za 
uznaniem de facto Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej o- 
raz zacieśnieniem stosunków 
handlowych i kulturalnych 
między Wielka Brytanią i 
NRD. (PAP)

Schroeder rozpoczyna 
serię podróży

Boński minister spraw za­
granicznych Schroeder, udaje 
się w środę do Ankary dla 
wzięcia udziału w akcie pod­
pisania porozumienia o stowa­
rzyszeniu Turcji ze Wspólnym 
Rynkiem. W Bonn zapowie­
dziano. iż następną wizytę 
Schroeder złoży w dniu 17 bm- 
w Paryżu, gdzie przeprowadzi 
rozmowy ze swym francuskim 
kolegą Couve de Murville. po 
czym 19 bm. odleci do Nowego 
Jorku i Waszyngtonu. Tam 
zamierza przeprowadzić kon­
sultacje z zachodnimi mini­
strami spraw zagranicznych, 
którzy przybędą do Nowego 
Jorku z okazji rozpoczynają­
cej się sesji ONZ. (PAP)

Sekretarz obrony Mcnama- 
ra został jednocześnie upo­
ważniony do zmobilizowania 
lądowych i lotniczych jedno­
stek gwardii narodowej sta­
nu Alabama, które pozostaną 
w służbie czynnej „na czas 
nieokreślony”. Zależnie od de­
cyzji McNamary mogą one być 
użyte celu zapewnienia
swobodnego dostępu do gma­
chów szkolnych 
stanie Alabama 
na kolor skóry, 
położenia kresu 

uczniom w 
bez względu 
oraz w celu 
nielegalnym

zebraniom, działalności kon­
spiracyjnej i aktom przemo­
cy”, które przeszkadzają w’ 
wykonywaniu obowiązujących 
ustaw.

prezydentJednocześnie
Kennedy wzywa gubernatora
Wallace’a, aby 
strukcji wobec 

Wkrótce po 
krętu oddziały 

zaniechał ob- 
prawa.
ogłoszeniu de- 
gwardii stano-

wej znajdujące się w Mobile. 
Birmingham i Tuskegee za­
częły się wycofywać do ko­
szar. Do gmachu szkoły śre­
dniej w Mobile weszło bez 

przeszkód dwojeżadnych
przyjętych tam uczniów mu­
rzyńskich. W Birmingham roz­
poczęło we wtorek naukę pię­
cioro czarnych dzieci, a w 
Tuskegee trzynaścioro. (PAP)

Zatrucie mięsem 
w Bytomiu

Jak informuje Dep. Sanitar­
no - Epidemiologiczny Min. 
Zdrowia — ok. 270 osób za­
truło się w Bytomiu/mięsem 
nabytym w garmażerni PSS. 
Przebieg dolegliwości jest ła- 
godńy i tylko 9 osób skiero­
wano do szpitala. Zdrowiu ich 
nife zagraża niebezpieczeństwo.

Sprawą zajęła się miejsco­
wa prokuratura przy współ­
udziale PIH i Woj. Stacji Sa­
nitarno - Epidemiologicznej.

PAP Hara-Kirl

mności zrezygnują z zamiaru 
zmieniania siłą ustroju spo­
łecznego drugiego państwa i 
będą gotowe do zlikwidowania 
ostatnich pozostałości drugiej 
wojny światowej.

W. Ulbricht wyraził popar­
cie dla radzieckiej propozycji 
podpisania paktu nieagresji 
między uczestnikami Układu 
Warszawskiego i krajami 
NATO. (PAR)

Sesja solidarnościowa 
w Nikozji

Na odbywającej się w Niko­
zji sesji Komitetu Wykonaw­
czego Organizacji Solidarności 
Narodów Azji i Afryki rozpo­
częła się we wtorek dyskusja.

Przewodniczący sesji, Lissa- 
rides (Cypr), serdecznie powi­
tał przedstawicieli komitetów 
solidarności z narodami Azji 
i Afryki z krajów socjalistycz­
nych, w tym przedstawicieli 
Polski.

Sekretarz generalny Jusef es 
Sibai, zakomunikował, że stały 
sekretariat omówił Układ Mo­
skiewski o częściowym zakazie 
prób nuklearnych. Ponieważ 
nie osiągnięto „pełnej jedno­
myślności”, sekretariat prze­
kazał tę sprawę obecnej sesji.

Po zakończeniu posiedzenia 
przedpołudniowego delegacja 
chińska zwróciła się do Lissa- 
ridessa i wyraziła niezadowo­
lenie z jego przemówienia po­
witalnego pod adresem przed­
stawicieli krajów socjalistycz­
nych. Lissarides odpowiedział, 
że reprezentanci krajów socja­
listycznych obecni są na sesji 
w charakterze gości cypryj­
skiego komitetu solidarności z 
narodami Azji i Afryki, a nie 
w charakterze obserwatorów.

PAP

Wygasa wielki 
pożar w Brazylii
Osmiokilometrowej szeroko­

ści ściana ognia pełznie jesz­
cze na południe przez rolniczy 
stan Parana w Brazylii, jed­
nakże władze zakomunikowa­
ły w poniedziałek, iż najgor­
sze już minęło.

M pożarze, który wybuchł 
2 tygodnie temu, zginęło prze­
szło 400 osób, a wiele tysięcy 
odniosło obrażenia. Ogień zni­
szczył cztery duże miasta, po­
zostawił bez dachu nad głową 
400 tysięcy ludzi i — jak do­
nosi agencja UPI — spalił do­
szczętnie wszelką roślinność na 
jednej trzeciej powierzchni 
stanu Parana. Łączna po­
wierzchnia wielkiego pogorze­
liska równa się powierzchni 
województw: warszawskiego, 
łódzkiego, poznańskiego i byd­
goskiego razem wziętych. W 
popiół obróciło się wiele plan­
tacji kawy, główne bogactwo 
Brazylii. (PAP)

O o *
ZATRUCIA LEKAMI

W czasie nieobecności rodziców, 
5-letni P. K. „zdobył" środek u- 
spokajający Fenactil, zażywając 
więksżą ilość tabletek. Z silnymi 
objawami zatrucia przewieziono 
malca do szpitala. Zatruciu leka­
mi uległa również 30-letnia K. J. 
z ul. Chełmońskiego. Zażyła ona, 
w celach samobójczych, środek 
nasenny Fanodorm.

OSTROŻNOŚĆ WSKAZANA
Straż Pożarna miała wczoraj 

pracowity dzień. Najpierw inter­
weniowano przy ul. Bułgarskiej 
gdzie w piwnicy zapalił się wa­
dliwie zmagazynowany węgiel. 
Przy ul. Dąbrowskiego od po­
zostawionej maszynki elektrycznej 
wybuchł ogień w magazynach 
Przetwórni Mięsnej. Tylko dzię­
ki energicznej i natychmiastowej 
interwencji Straży nie doszło do 
poważniejszych następstw, które 
mogłyby wyniknąć z uwagi na 
bliskie sąsiedztwo garaży. Podo­
bna' lekkomyślność stała się przy­
czyną pożaru przy ul. Senator­
skiej, gdzie od pozostawionego że­
lazka elektrycznego zapaliły się: 
tapczan, stolik, szafa i podłoga.

Dzisiaj trzy mecze 
piłkarzy CSRS i Polski

a trzech frontach walczyć będą dzisiaj nasi piłkarze. 
1 ’ Dwa mecze odbędą się w kraju, a jeden w Czechosło. 

wacji. Następne spotkania — to mecz z Turcją w Pozna' 
niu i Grecją. Będą to niewątpliwie znacznie groźniejsi 
przeciwnicy od Norwegów. J
Najważniejsze spotkanie — mecz 

pierwszych reprezentacji odbędzie 
się w Bydgoszczy. PZPN wyzna­
czył do obrony naszych barw na­
stępujących zawodników: Kornka 
i Szygułę w bramce, do obrony 
Monice, Bazana, Śpiewaka, Krzy­
żanowskiego i Brejzę, w pomocy 
wystąpią Suska, Blaut i Nieroba, 
a do linii ataku przewidziano: Ga- 
łeczkę, SzołtySiaka, Musiałka, Lu- 
bańskiego, Fabera, Wilima i Gze- 
la. Zawodnicy ci przebywają od 
poniedziałku na zgrupowaniu w 
Bydgoszczy. Drużyną opiekuje się 
trener Foryś.

Zespoły młodzieżowe zmierzą 
się w czechosłowackiej miejsco­
wości Mosty. Opiekunerp drużyny 
jest trener Pegza. Reprezentacje 
juniorów rozegrają spotkanie w 
Starachowicach. Opiekę nad tymi 
zawodnikami powierzono trene­
rom Baszkiewiczowi i Brzeżańczy- 
kowi.

Poznań przygotowuje się tym­
czasem do międzypaństwowego 
meczu Polska — Turcja, który od­
będzie się 22 bm. Ekipa turecka 
przyleci do Warszawy samolo­
tem, a następnie pociągiem do 
stolicy Wielkopolski. Nasi goście 
zamieszkają w Bazarze. Nasza re­
prezentacja zostanie zakwaterowa­
na w Ośrodku Sportowym przy 
ul. Chwiałkowskiego.

Zawody prowadzić będą sędzio­
wie Z Austrii. Sędzią głównym 
będzie D. Wlachoganis, a boczny­
mi J. Baumgarting i P. Schiller.

Pasmo zwycięstw 
polskich lekkoatletów

Polscy lekkoatleci, którzy nadal 
przebywają w Finlandii, uczestni­
czyli we wtorek w dwóch mityn­
gach, odnosząc same zwycięstwa. 
Trzeci mityng, który miał się od­
być w Lahti, został odwołany.

Na mityngu w miejscowości 
Kouvola najlepsze wyniki osiąg­
nęli dwaj nasi czołowi sprinterzy: 
Badeński i Foik. W biegu na 200 m 
obaj uzyskali jednakowy czas 2.1,3, 
jednakże pierwsze miejsce zajął 
Badeński. Ten sam zawodnik 
triumfował na 100 m w czasie 10.8. 
W skoku wzwyż doszło do ponow­
nego pojedynku między Czerni­
kiem i Hellenem (Finlandia). I 
tym razem zwyciężył Polak — 2,04 
przed Finem — 2,01. Bieg na 3000 
m wygrał Motyl 8.27,4. W tycz­
ce pierwszy był Sokołowski — 4,40. 
W biegu na 400 m zwyciężył Swa- 
towski — 48,1. Pierwsze miejsca 
zajęli również Stelmach w skoku 
w dal — 7,18 oraz Smoliński w 
rzucie młotem — 60,26.

Drugi mityng odbył się w miej­
scowości Haemeelinna. W rzucie 
dyskiem dwa pierwsze miejsca za­
jęli Polacy Piątkowski —- 56,06
przed Begierem — 53,55. W pchnię­
ciu kulą zwyciężył Komar — 18,14 
przed Piątkowskim — 17,40. W sko­
ku o tyczce triumfował Amery­
kanin Morris — 4.70, diugie miej­
sce zajął Fin Ankio — 4,50. (PAP)

Uczmy się pływać!
Poznań, od chwili gdy dyspo­

nujemy dwoma krytymi pływal­
niami, w większym, jak dotąd 
stopniu może przeprowadzać na­
ukę pływania. Ćwiczenia prowa­
dzą m. in. Dzielnicowe Komite­
ty Kultury Fizycznej i Turystyki 
Poznań — Stare Miasto i Poznań 
— Wilda.

Komitet Poznań — Stare Miasto 
organizuje naukę dla dzieci w 
wieku od 6—10 lat. Zajęcia roz- 
poczną się 15 bm. na pływalni 
przy ul. Chwiałkowskiego i będą 
odbywały się w każdą niedzielę 
od godz. 12—14. Zgłoszenia przyj­
muje DKKFiT przy ul. Libelta 
16/20 pok. 126 codziennie od godz. 
9—13.

Komitet Dzielnicowy Poznań-Wil 
da rozpoczyna (również na pły­
walni przy ul. Chwiałkowskiego) 
szkolenie młodzieży w wieku 14-17 
lat dla W*odnego Ochotniczego Po 
gotowia Ratunkowego. Informacji 
udziela i zapisy przyjmuje 
DKKFiT przy ul. Gwardii Ludo­
wej 45 codziennie w gOdz. od 8 
do 12 na pokoju 32. Tel. 637-98.

Dzielnicowy KKFiT Poznań — 
Jeżyce rozpocznie ' naukę pływa­
nia od dnia 16 bm. Już przyjmu­
je się zgłoszenia do nowo powsta­
łej szkółki pływackiej. Młodzież 
starsza oraz osoby porosłe mogą 
również uczęszczało nh kursy nap- 
ki pływania. Bliźszydh informacji 
udzieli sekretariat Llzielniccwegę 
komitetu przy ul. Słowackiego 22. 
pokój 53. (x)

UCIECZKA NIE POMOGŁA (
Bogusław Peterek, prowadząc 

samochód w stanie nietrzeźwym 
spowodował wypadek u zbiegu 
ulic Głogowskiej i Kniewskiego. 
Kierowca pozostawiając wóz 
zbiegł. Po kilku godzinach został 
schwytany, (za)

Mecz rozpocznie się o godz. i« 
W przedmeczu odbędą się finały 
o Puchar im. Michałowicza, ~ 
których zobaczymy drużyny 
znania, Warszawy, Katowic i 
głębia.

Jak się dowiadujemy od orgą, 
mzatorów, dotychczas sprzedano 
ponad 25 tys. biletów. Ponadto 
zarezerwowano wiele biletów do 
15 bm. Jeśli w tym czasie zakła­
dy i kluby nie wykupią zamówić 
nych biletów, zostaną one roz, 
prowadzone do sprzedaży w pia’ 
cówkach „Orbisu”.

Dzisiejszy mecz z Czechosłowa­
cją jest 194 występem polskiej re­
prezentacji piłki nożnej, w cią­
gu 42 lat nasza reprezentacja od­
niosła 66 zwycięstw, (tp)

Zieliński mistrzem 
Baszanowski wicemistrzem

Walka o tytuł mistrza świata 
w podnoszeniu ciężarów w wa­
dze lekkiej przyniosła piękny 
sukces reprezentantom Polski.

Tytuł mistrza świata i mistrza 
Europy zdobył zasłużony nasz 
zawodnik — Marian Zieliński, 
uzyskując w trójboju doskonały 
wynik 417,5 kg. Jest to rezultat 
lepszy o 2,5 kg od oficjalnego re­
kordu świata w tej kategorii, a 
równy niezatwierdzonemu jeszcze 
jako rekord świata wynikowi, ja­
ki uzyskał w marcu br., młody 
zawodnik radziecki Łopatin. Zie­
liński był w Sztokholmie w dos­
konałej formie. W wyciskaniu 
uzyskał 135 kg (wyrównując 
oficjalny rekord świata, w rwaniu 
122,5 kg) oraz w podrzucie — 160 
kg-

Sukces Zielińskiego „przypie­
czętował" drugi reprezentant Pol­
ski — Wąldemar Baszanowski, 
który wynikiem 410 kg wywalczył 
dla naszych barw’ tytuł wicemi­
strza świata i Europy, powtarza­
jąc swoje osiągnięcie z ubiegło­
rocznych mistrzostw w Budapesz­
cie. Baszanowski w poszczególnych 
bojach miał następujące wyniki; 
wyciskanie — 125, rwanie — 125 
oraz podrzut 160 kg. (PAP)

„Totek" płaci
P. P. Totalizator Sportowy za­

wiadamia, że w zakładach piłkar­
skich z dnia 8. 9. 1963 r. stwier­
dzono: 15 rozwiązań z 11 traf, — 
wygrane po 12.073 zł. 183 rozwiąza­
nia z 10 traf. — wygrane po 989 
zł.

W zakładach Toto-Lotek z dnia 
8. 9. 1963 r. stwierdzono: 4 rozw. 
z 5 prem. — wygr. po 399.659 zł; 
110 rozw. z 5 zwykł. — wygr. po 
14.533 zł; 7197 rozw. z 4 traf. — 
wygr. po 333 zł; 136.490 rozw. z 3 
traf. —■ wygr. po 17 zł.

Komunikaty
KKS Lech zawiadamia, że legi­

tymacje członkowskie tracą z 
dniem 15. X. br. swoją Ważność. 
Należy je przedstawić do prze­
dłużenia w’ sekretariacie klubu co 
dziennie (z wyjątkiem niedziel) 
od godz. 8 do 15, a w poniedział­
ki, środy i piątki do godz. 19.

Członkowie Sekcji Szachowej 
Lecha zbiorą się na zebraniu 11 
bm. w sali Domu Kultury Ko­
lejarza przy ul. Marchlewskiego 
o godz. 19.

Okręgowa Komisja Turystyki Ko 
larskiej PTTK oraz Klub Turysty 
czny „Grunwald” przyjmują na­
dal zgłoszenia na Gwiaździsty 
Zlot Kolarski do Kargowej, który 
odbędzie się w dniach 14—15 wrze 
śnia br. Pragnący wziąć udział w 
zlocie mogą zgłosić się w lokalu 
przy SI. Rynku 91.

• Do mistrzostw Europy w ko­
szykówce, które rozegrane zo­
staną we (Wrocławiu (4—13 paź­
dziernika br.) zostały przyjęte 
następujące reprezentacje: (męż­
czyzn): Belgia. Bułgaria, Czecho-. 
Słowacja, Finlandia, Francja. 
Hiszpania, Holandia, Izrael, Ju­
gosławia. nrd. Rumunia, Turcja, 
Węgry, Włcchy, ZSRR i Polska. 
Najciekawsze mecze będą trans­
mitowane przez Eurbwizję i Iń- 
terwizję oraz radiofonie wielu 
krajów.

• Dwa wielkopolskie drugoli* 
gowe zespoły żużlowe Start Gniez­
no i Śparta Śrem poniosły po­
rażki. Pierwsi przegrali z Unią 
w Tarnowie 28:50, drudzy ze 
Stalą 32:46.
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Większa pomoc
dla rolnictwa

Na Stadionie Dziesięciolecia w Warszawie 40 tysięcy, 
a przy odbiornikach radiowych i telewizyjnych 
w kraju kilka milionów obywateli wysłuchało z uwa­
gą niedzielnego przemówienia Gospodarza Dożynek.

Zawierało ono wiele autorytatywnych stwierdzeń, cennych 
j zaleceń o dużym znaczeniu dla dalszego rozwoju rol- 

' nictwa, które obok przemysłu jest drugą bazą naszej gospo­
darki narodowej.

Serdeczne podziękowanie, złożone przez Władysława Go- 
mułkę w imieniu władzy ludowej wszystkim rolnikom za 
ich trud i pracę, uznanie za dotychczasowe osiągnięcia oraz 
spowiedź dalszego ścisłego wykonania zaleceń XII Plenum 
KC PZPR, zostało przyjęte na wsi z wielkim zadowoleniem. 
Polegać to będzie na tym, że wieś otrzyma na kolejny rok go- 
spodarczy więcej środków produkcji, nawozów mineral- 
nvch, maszyn i narzędzi, kwalifikowanych nasion i zarodo­
wego materiału hodowlanego: rozszerzy się zakres porad­
nictwa fachowego i usług celem ułatwienia pracy rolnikom, 
przyspieszenia wszelkich zabiegów agrotechnicznych i ho­
dowlanych.

Ogółem — według zapowiedzi Gospodarza Dożynek — wy­
datki inwestycyjne państwa na rzecz rolnictwa zwiększone 
będą o 30 procent i wyniosą około 13 miliardów zł. Prze­
mysł maszynowy dostarczy na wieś 25 tysięcy traktorów 
i 1 tysiąc kombajnów zbożowych, 9,5 tysiąca kopaczek ziem­
niaczanych i 5 tysięcy kosiarek, a przemysł paszowy 2 mi­
liony ton mieszanek treściwych. Rolnictwo otrzyma o dalsze 
10 procent więcej niż w roku bieżącym nawozów sztucznych, 
tj. ponad milion ton w czystym składniku.

Taki wzrost przewiduje się na rok przyszły, a przecież 
już w bieżącym roku — w porównaniu z 1962 — nastąpiło 
znaczne Zwiększenie przydziału środków produkcji dla rol­
nictwa. Nic szukając daleko, posłużmy się przykładami z na­
szego województwa. Dla porównania weźmy dwa miesiące 
letnie: lipiec i sierpień. Otóż od 1. VII do 31. VIII. 1962 
gminne spółdzielnie sprzedały rolnikom (bez PGR) — 9 303 
tony nawozów azotowych 9 793 tony fosforowych i 7 619 ton 
potasowych, natomiast od 1. VII. do 31. VIII, 1963 — 10 000 
(on azotowych, 14 118 ton fosforowych i 10 599 ton potaso­
wych.

Podobny wzrost możemy również zanotować w przydziale
nowoczesnych maszyn i narzędzi 
kopolskich gminnych spółdzielni 
w ciągu siedmiu miesięcy 1962 r, 
samym okresie 1963 r. — 216 min 
III kwartał 1963 roku wynoszą (w
by za III kwartał 1962 r.) 325 ciągników (224), 170 przyczep 
ciągnikowych (100), 200 silników spalinowych (90), 260 płu­
gów ciągnikowych (65), 40 kopaczek elewatorowych (12), 50 
kopaczek gwiaździstych (13), 230 pras do słomy (105).

Jeżeli roinicy wielkopolscy zwycięsko przeprowadzili żni­
wa i rytmicznie dokonują omłotów, jeżeli mimo przeszkód 
atmosferycznych (ciężka zima i posucha letnia), zbiory zbóż 
nie będą dużo mniejsze od zeszłorocznych, to przede wszy- 

j stkim dzięki wzmożonym dostawom środków produkcji — 
; maszyn, nawozów i środków ochrony roślin.

Osobny problem stanowią jednak pasze białkowe i obję­
tościowe. Pod tym względem państwo przychodzą rolnictwu 
z konkretną, pomocą. Uruchamia się coraz liczniej przemy­
słowe wytwórnie pasz, a gminne spółdzielnie w naszym wo­
jewództwie prowadzą już 18 rejonowych mieszalni pasz 
i dokonują wymiany za zboże. Rolnicy korzystają chętnie 
z tych udogodnień, aby nie dopuścić do zmniejszenia pogło­
wia inwentarza. Wiedzą bowiem, że grozi to zahamowaniem 
zdolności gospodarstwa w' zakresie organicznego nawożenia 
gleby. Wiciu rolników wielkopolskich wie z praktyki, że 
stosując racjonalne żywienie zwierząt paszami treściwymi 
zamiast zbożem, można wyhodować w każdym gospodar­
stwie o kilka sztuk więcej. Śruta zbożowa zawiera 7—8 kg 
białka, a mieszanki treściwe 13—18 kg w 100 kilogramach 
paszy. Wiadomo zaś, że białko decyduje tak przy tuczu 
trzody chlewnej, jak i o wydajności mlecznej krów.

Mniej korzystnie przedstawia się bilans pasz objętościo­
wych, które obok treściwych są niezbędne w hodowli. Po­
sucha spowodowała niedobór zielonek, zahamowała wege­
tację roślin motylkowych i strączkowych, nie pozwoliła na 
szerszą uprawę poplonów ścierniskowych. Toteż — jak po­
wiedział Gospodarz Dożynek — „najważniejszym zadaniem, 
jakie staje obecnie przed wszystkimi rolnikami, jest wyko­
rzystanie wszystkich możliwości dla zgromadzenia jak naj­
większych zasobów suchej paszy objętościowej i kiszonek 
oraz stosowanie jak najbardziej racjonalnych metod kar­
mienia inwentarza”, (kj)

edy pokazano niedawno 
na festiwalu w Wenecji 
nowy film Kazimierza Ku- 

. łza „Milczenie", prasa 
• włoska okazała mu znaczne zain- 
• teresowanie, nie tyle może ze 
; względu na walory artystyczne 
; łeP°, d^eła, ile z powodu jego 
« treści. Ostatecznie w kraju rzą- 
: dzonym od szeregu lat przez 
! c rześcijańskich demokratów, 
; 9 zie istnieje 'Aałykan a cenzura 
; ^O5cmlna ma tak clużo do powie- 
. zenia nieczęsto zapewne 
| się zdarza, by na ekranie poja- 
j w. a sie posiać księdza w słanie 

(wprawdzie nie bezpośredniego) 
; oskarżenia, posłać, która przy 
J ym uosabia wartości i postawy 
• bynajmniej nieuznawane przez 
• ludzkość za dodatnie.

? P?ez pras^ wtos^ prze- 
; waliła się |awina ocen po!emizu_ 
! lęcych przede wszystkim z qłów- 
i nym nurłem filmu — milczeniem 
. księdza. Dlaczego ksiądz cały 
• czas milczy? — pytano. Dlaczego 
• nie reaguję na sytuację, która 
; może qo pogrążyć w opinii, dla- 
j .CZ.?qo n,e wyjaśnia spraw, które 
; tylko on może wyjaśnić, a które 
ś ja się teqo już nie tylko
■ Ze. yzplpctu na uczucia chrześci- 
J 'anskie, lecz po prostu ludzkie? 
; a milczącą postać, właśnie z po- 
• ^cfu swojego upartego i nie- 
« udzkieoo milczenia jest fałszywa 
|' pisała włoska prasa.
1 Być może włoscy dziennikarze 

szczęsnym kalece, który nie ma 
spokoju nawet w szpitalu, napa- 

żył tę posłać w pewne walory, stowany tam nie tylko przez 
które każą nam nań patrzeć bar- wspótowarzyszy — chorych, lecz 

| nie znaja tych faktów, które my dziej z litością czy politowaniem nawet przez pielęgniarkę.
? znamy. Być może nie słyszeli o niż z nienawiścią. Ot stary, sfera- A przecież, jak to mówią,

rolniczyeh. Obroty wiel- 
w tym dziale wyniosły 

— 206 min zł, a w takim 
zł. Przydziały maszyn na 
nawiasach podajemy licz-

FILM L—U 

„cudzie lubelskim'
podobnych „cudach” w Warsza­
wie i gdzie indziej, o których tak 
głośno było w Polsce w niektó­
rych powojennych latach, być 
może też nie wiedzą, jakie fale 
histerii religijnej, dewocji, zacie­
trzewienia, jakie zakłócenia po­
rządku publicznego łe wydarzenia 
wywołały. Jakie, w osłatecznym 
rachunku, przyniosły szkody, spo­
łeczne. A przecież, choć było 
oczywiste, że są to rezultaty 
czyjejś histerii, jeśli nie wręcz 
złej woli, hierarchia kościelna na 
łe tematy nie wypowiadała się. 
Możni kościelnego świata nabrali 
wody w usta, milczeli;
potwierdzali zjawiska cudu, ani 
mu nie zaprzeczali, choć musieli 
sobie zdawać sprawę, że jedno 
ich autorytatywne oświadczenie 
położyłoby tamę histerii. Ale im 
było wygodniej milczeć. Z dość 
zresztą przejrzystych pobudek 
politycznych. Zawsze to przecież 
takie wypadki sprawiają wiele 
kłopotu władzy.

Ksiądz z filmu Kutza feż mil­
czy. Nie posądzamy go wpraw­
dzie o perfidne cele natury po­
litycznej, wydaje się do tego nie 
zdolny, Kazimierz Fabisiak (zna­
ny nam z kilkuletnich wystę‘pów 
w teatrach poznańskich) wyposa-

Szkoła obywatela pracującego
kolebki aż do... ech, 
piej nie przypomi-

Ale uderzyła mnie 
analogia: między oddycha­
niem a wychowaniem. O od­
dychaniu przecież nie myśli- 
my, proces odbywa się poza 
naszą świadomością. A trwa 
nieustannie. Podobnie jest z 

świat ze-wychowaniem
wnętrzny oddziałuje na nas w 
sposób ciągły, elementem te­
go oddziaływania jest każde 
zdarzenie, każde usłyszane sło 
wo, każdy obraz. I tak samo 
nie zastanawiamy się nad tym 
wpływem, nie rejestrujemy 
go. Ale wpływ ten trwa od 
pierwszego do ostatniego od­
dechu.

W dzieciństwie na pierw­
szym miejscu są oczywiście ro 
dzice i szkoła. Potem krąg się 

przez gazetę irozszerza
ksiażkę. film i teatr, radio i 
telewizję oddziałują na współ­
czesnego człowieka liczne i zło 
żonę elementy wychowawcze. 
Ale wszystkie działaja na pod 
stawowym gruncie, który przy 
gotowuje inna szkoła. Szkoła, 
w której nie ma klas i stopni, 
w której nauczyciele uczą nie 
stojąc na katedrze. Jest nią 
szkoła życia.

Pierwszy 
globus Księżyca

W pracowni firmy „Globen 
verlag Paul Raeth” w Lip­
sku, specjalizującej się w pro 
dukcji globusów i innych po­
mocy szkolnych, wykonano 
obecnie pierwszy w dziejach 
świata globus Księżyca. Glo­
bus. o średnicy 33 centyme­
trów, odtwarza satelitę Ziemi 
w skali 1:10 400 000. Jego wy­
konanie było możliwe jedynie 
dzięki wydatnej pomocy Mini 
sterstwa Oświaty Związku Ra 
dzieckiego. które lipskiej fir­
mie udostępniło m. in. cały 
materiał fotograficzny, zwła­
szcza zdjęcia wykonane z po- 

więckładu „Łunnika-3”, a
również niewidocznej z naszej 
planety odwrotnej strony Księ 
życa. Nie znana nam jeszcze 
część Księżyca, wynosząca 
około 1/5 jego powierzchni za­
znaczona jest na globusie bia­
łym pasem. Globus ten — ja­
ko swego rodzaju sensacja — 
znalazł się wśród eksponatów 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej na Jesiennych Tar­
gach Lipskich-

Firma „Globusy er! ag” już 
od lat produkuje znane w 
świecie globusy polityczne i 
fizyczne Ziemi i to aż w 
ośmiu obcojęzycznych opraco­
waniach. Szeroki asortyment 
wykonywanych przez nią po­
mocy szkolnych dociera do 14 
krajów. W październiku br. 
„Globusverlag” wypuści na 
rynek pierwszą partię globu­
sów wykonanych z niełamli- 
wej masy plastikowej. (ZAP)

Milczenie nie zawsze jest złotem
czy innych ny człowiek, kfóry już po prostu prawda jak oliwa w końcu nw-

przywykł żyć w ciągłym zakła- $ze wyjdzie na wierzch. I kiedy 
maniu. Nie protestuje już nawet, pod koniec filmu dorożkarz za- 
gdy miejscowy dorożkarz wozi pytany jak zwykle „ile za kurs?” 
go za darmo, pardon — za obieł- odpowiada po namyśle „50 zło- 
nicę odpuszczenia grzechów przy tych”, ksiądz się chwieje i opiera 
najbliższej spowiedzi. Nie profe- skołataną głowę o kraty. On już 
słuje też, gdy małomiasteczkowa wie, że oto wali się jego świat,
opinia znęca się nad młodym 
chuliganem, który kiedyś wieczo­
rem nastraszył księdza na ulicy 
zawołaniem „ręce do góry!”. 
Chłopak w kilka dni potem miał 
wypadek, gdy rozkręcał pocisk; 
stracił oczy. Bagatela, mało łego 
nieszczęścia. Dewoci i histerycy 
wofają: — to była kara boska, 

ani nie przecież chciat zamordować kśię-
dza!

Ksiądz mógłby zaprzeczyć, że 
nie chciał zamordować, lecz tyl­
ko zrobić kawał, prawda że 
brzydki, ale tylko kawał. Ale nie 
zaprzecza. Także nie potwierdza. 
Zawsze uchyla się od odpowie­
dzi na ten temat. Widać, że mę­
czy się z tego powodu, ale mil­
czy. To zaś najlepszy żer dla 
plotki, w takim klimacie można 
całe wydarzenie opowiadać i 
tłumaczyć jak się komu spodoba. 
Toteż dewoci używają sobie ile 
wlezie. Przede wszystkim na nie­

A że czynnikiem zajmują­
cym w życiu najwięcej miej­
sca (i czasu) jest praca, to chy 
ba właśnie stosunki przy pra­
cy, warunki w jakich się ta 
praca odbywa, bezpośrednie 
obserwacje czynione przy pra­
cy i w związku z pracą, muszą 
mieć decydujący wpływ na 
wychowanie człowieka. Na 
kształtowanie obywatela pra­
cującego.

Porzućmy teraz te teoretycy 
ne bądź co bądź rozważania 
i zejdźmy na ziemię. A na zie­
mi, w każdym zakładzie pracy 
ogniskiem zainteresowania 
jest teraz (a w każdym razie 
powinno być) praktyczne re­
alizowanie uchwały Rady Mi­
nistrów i CRZZ w sprawie 
„kontroli i analizy kształto­
wania się wydajności pracy i 
zatrudnienia”.

O co w tej uchwale chodzi? 
Po prostu o rysujący się w na 
szej gospodarce zbyt szybki 
wzrost zatrudnienia i fundu­
szu płac, a stosunkowo zbyt 
powolne zwiększenie się pro­
dukcji i wvdajności pracy. 
Inaczej mówiąc, przyrost pro 
dukcji opłacamy zbyt wysoką 
cena społeczną, co hamuje 
możliwości podnoszenia stopy 
życiowej.

Przyczyny są skomplikowa­
ne. Od powolnego i niemra­
wego wdrażania postępu tech 
nicznego, niepełnego wykorzy­
stania maszyn i niesprawnej 
organizacji aż do prostych 
faktów nieprzestrzegania dys­
cypliny pracy, do niepunktual 
ności i najzwyklejszego bume- 
lanctwa. A realizacja uchwały 
to — mówiąc najogólniej — 
usuwanie tych źródeł zła w 
konkretnych warunkach każ­
dego przedsiębiorstwa.

Nie trzeba tracić słów na 
wykazywanie jak wielkie zna

Pewna bardzo miła pani, 
przeczytawszy poprzed­
ni mój artykuł*), zapy­
tała listownie, czy nie 

mam większych zmartwień 
ponad to, iż gdzieś kiedyś ktoś 
nie chciał przyjąć jednego, 
czy dwu Murzynów, do „bia­
łej” szkoły? Jaka różnica: 
wspólne nauczanie białych i 
czarnych Amerykanów, bądź 
oddzielne?

Nie wprawiły mnie te py­
tania, ani owo osobliwe sta­
wianie sprawy, w osłupienie. 
Dość nagminnie można się 
bowiem u nas spotkać z prze­
jawami zupełnej nieznajomoś­
ci kulis życia społecznego „a- 
merykańskiego raju”. Nie do 
rzadkości należą tego rodzaju 
sądy, jak przytoczony we wstę 
pie, kiedy to złożony problem 
dezintegracji społeczeństwa a- 
merykańskiego pragnie się wi 
dzieć w minimalnym forma­
cie niemalże „sporów” o to, 
kto z kim chce — bądź nie 
chce — dzielić szkolną ławkę.

W istocie problem współży­
cia Aiperykanów europejskie

♦) „Mr Negro w Waszyngtonie’ 
— 5 bm.

który przez 25 lat w tym miasfecz 
ku budował.

Rzecz jest opowiedziana z du­
żą kulturą, bez szarży, przesady. 
Kutz pokazał dobrą robotę reży­
serską. Pretensję mamy jedynie 
do nazbyt powolnego tempa, co 
sprawia, że film chwilami nudzi. 
Atmosfera jest przecież cały czas 
bardzo ciężka, przytłaczająca, 
przydałaby się więc nieco żyw­
sza akcja. Pochwała należy się 
zaś przede wszystkim za podję­
cie tematu tak trudnego, lecz jak 
że w naszym kraju aktualnego.

Poza Pabisiakiem doskonałą 
rolę ma młodziutki Mirosław Ko- 
bierzycki jako chuligan. To de­
biutant bez żadnego przygoto­
wania. A jak on gra! Proszę tak­
że zwrócić uwagę na Zbigniewa 
Cybulskiego w epizodycznej roli 
oficera WP. Bez okularów, więc 
nie od razu się go poznaje. Cy­
bulski daje przykład jak z nikłej 
marainesowej kwestii można zro-
bić dobra rolę, Z 
też ooladamy grę 
żewskiej.

JAN

przyjemnością
Elżbiety Czy- 

SOSNTCKI

czenie gospodarcze ma jej szyb 
kie i konsekwentne wykona­
nie. Warto natomiast zwrócić 
uwagę na niedostatecznie chy­
ba docenianą wagę wychowaw 
czą tej uchwały i wychowaw­
czy wpływ jej realizacji.

Co myśli człowiek przecho­
dzący obok dawno zakupionej 
i wciąż jeszcze nie zainstalo­
wanej maszyny? Sądzę, że są 
to złe myśli, myśli jednakowo 
anty wychowawcze zarówno w 
umyśle niewykwalifikowane­
go robotnika, który przyczyn 
marnotrawstwa zupełnie nie 
rozumie, jak w głowie inży­
niera, który czuje się wobec 
tego samego marnotrawstwa 
bezsilny.

Jak reaguje technik czy maj 
ster na ciągnącą się tygodnia­
mi naprawę jego warsztatu, 
która mogłaby być przy spra­
wnej organizacji zakończona 
w ciągu paru dni? Obawiam 
się, że „przyzwyczajenie” do 
takiego trybu remontów po­
woduje, że reakcją jest już 
tylko lekceważące machnię­
cie ręką. Mało powiedzieć, że 
to lekceważenie jest szkodli­
we. Trzeba powiedzieć, że jest 
groźne.

Robotnicy, towarzysze pracy 
dobrze wiedzą, „kto jak pra­
cuje”. Znają każdego nieroba 
i bumelanta, obiboka i wy­
znawcę zasady „czy się stoi, 
czy się leży75. I jaką naukę wy­
ciągają z obserwacji faktów i 
skutków? Czego się uczą wi­
dząc jak lenistwo i miganie 
się od roboty, jawne czasami 
łamanie dyscypliny jest albo 
milcząco tolerowane albo kwi­
towane formalnym i niekon­
sekwentnym „grożeniem pa­
luszkiem”.

A wszystko to dzieje się na 
gruncie uspołecznionego przed 
siębiorstwa, przedsiębiorstwa

Czarna Ameryka (2)

„Podzieleni ale równi”
Najwyższy, sformułował nie­go i afrykańskiego pochodze­

nia nosi wszelkie cechy dra­
matu społecznego, mamy bo­
wiem do czynienia w USA, 
kraju, zaliczanym do najwy­
żej cywilizowanych — z prze­
jawami rozpasanego rasizmu.

Dyskryminacja czarnych A- 
merykanów trwa od dwustu 
lat, a więc od czasu ułormo- 
wania się społeczeństwa ame­
rykańskiego. O ile jednak 
przed wiekiem czy dwoma 
prześladowania rasowe można 
było próbować jako-tako ka­
muflować lub usprawiedli­
wiać, o tyle w drugiej połowie 
XX wieku brak równoupraw­
nienia obywateli w kraju, u- 
zurpującym sobie przywódz­
two „wolnego świata” — jest 
czymś jednoznacznie hańbią­
cym. Nie chodzi tu bowiem o 

wspólnejproblem szkoły
dla białych i czarnych, czy 
oddzielnych, chodzi w ogóle o 
prawa obywatelskie w szero­
kim rozumieniu tego określe­
nia, zwłaszcza zaś o równe 
prawa do pracy, a co za tym 
idzie — równe prawo ludzkie­
go bytu.

Czy wiecie, że w czasie TI 
wojny światowej siłach
zbrojnych USA służyło ponad 
milion Amerykanów — Mu­
rzynów? W roku 1944 Murzyn 
dosłużył się tamże nawet ran­
gi generała. Przez cały jednak 
okres wojenny w armii amery 
kańskiej utrzymano zasadę se 
gregacji rasowej! Zniósł ją do 
piero prezydent Truman w 
1948 roku.

Czy wiecie, że 20 milionów 
czarnych Amerykanów nie ma 
w senacie USA ani jednego 
przedstawiciela, a w Izbie Re­
prezentantów, liczącej cztery- 
stakilkadziesiąt członków, 
Murzyni nie stanowią nawet 
jednego procentu?

Czy wiecie, że w południo­
wych stanach USA obowiązu­
ją nie tylko zakazy zawiera­
nia mieszanych małżeństw, 
istnieją nie tylko osobne dla 
białych i czarnych kościoły, 
lecz ponadto przestrzega się 
ścisłej segregacji w kolejach, 
w autobusach, w kinach, sa­
lach sportowych, a także w... 
toaletach?

Nie mamy tu do czynienia, 
jakby się zdawać mogło, z szy 
kanami „lokalnych” rasistów;
wręcz przeciwnie zasada
segregacji została sformułowa­
na w sposób najbardziej ofi­
cjalny i uświęcona jest 
blisko siedemdziesięcioletnią 
„tradycją”. Toż przecież nie 
kto inny, jak federalny Sąd 

stanowiącego naszą ■ wspólną 
własność, którego efekty mają 
nam przynosić wspólną ko­
rzyść. Tym bardziej więc ostre 
i rażące stają się te dyspropor 
cje. Tym bardziej ujemne jest 
ich oddziaływanie.

I dlatego właśnie uchwała 9 
„kontroli i analizie kształto­
wania się wydajności pracy i 
zatrudnienia-’ ma, niezależnie 
od związanych z nią konse­
kwencji ekonomicznych, ogro­
mne znaczenie wychowawcze. 
Oczywiście, nie chodzi tu o sa­
mą uchwałę, lecz o jej reali­
zację, o usunięcie tych anty- 
wychowawczych zjawisk, któ­
re uderzają każdego pracują­
cego w wielu naszych fabry­
kach.

A konsekwentne jej zreali­
zowanie na pewno nie jest za­
daniem łatwym. I na pewno 
nie może być dokonane jedno­
stronnym wysiłkiem najspraw 
niejszego nawet kierownictwa 
administracyjnego i technicz­
nego. Konieczne jest jak naj­
szersze współdziałanie wszyst­
kich organizacji społecznych 
zakładu pracy. Organizacje te 
mają oczywiście różne cele i 
różne zakresy działania. Ale 
niezależnie od tych różnic mo­
żna na pewno powiedzieć, że 
ich wspólnym celem jest stwo­
rzenie w zakładzie pracy ta­
kich warunków, które by wy­
chowawczo oddziaływały na 
pracującego człowieka.

Bo wychowuje szkoła życia. 
Również, a może przede wszy­
stkim, ośmiogodzinna szkoła 
zakładowego, fabrycznego ży­
cia. Szkoła naocznie konfron­
tująca zasady i fakty, przykła­
dająca najbardziej praktyczną 
miarę do zjawisk, ucząca na 
dotykalnych przykładach.

Ta szkoła uczy wszystkich — 
od praktykanta do dyrektora. 
I odwrotnie — treść tego szkol 
nego wykładu od nas wszyst­
kich w wielkiej mierze zależy.
MIECZYSŁAW BANKOWTCZ 

słychaną, tchnącą głębokim 
średniowieczem, doktrynę 
„równi ale podzielę- 
n i” (egual but separate).

Od tej pory wolno już było 
tworzyć murzyńskie getta, mu­
rzyńskie szkoły i... murzyńskie 
szalety, w pełnym majestacie 
prawa.

„Podzieleni ale równi*... Je­
dna z- najbardziej perfidnie 
sformułowanych doktryn, na 
wskroś reakcyjna, wsteczna. 
To ona stworzyła grunt dla 
haniebnych mordów, opartych 
na „prawie” linczu. Jeszcze w 
łatach 1910—1920 cywilizowani 
biali Amerykanie średnio co­
rocznie wieszali bez sądu po­
nad sześćdziesięciu Ameryka­
nów drugiej kategorii: czar­
nych. Samo zaś „prawo” lin­
czu do dzisiaj nie doczekało 
się potępienia ze strony Kon­
gresu USA.

„Znamionami niewolnictwa” 
nazwał pod koniec minionego 
wieku mr Harlan, sędzia Są­
du Najwyższego USA, dające 
się obserwować przejawy jas­
krawej dyskryminacji murzyń 
skiej części społeczeństwa a- 
merykańskiego. Elementy nie­
wolniczego traktowania Mu­
rzynów dostrzegł Harlan w 
publicznej dyskryminacji tyl­
ko z powodu przynależności 
do pewnej rasy. Dokładnie w 
70 lat od uczciwej deklaracji 
sędziego Harlana — inny wy­
bitny Amerykanin, publicysta 
Walter Lippmann napisze**):

**) „New York Herald Tribune" 
— 30. VIII. br.

„Decyzja Sądu Najwyż­
szego w sprawie szkół, po­
stanowienia z dziedziny 
praw obywatelskich, skie­
rowane przeciwko pozba­
wianiu obywateli prawa do 
głosowania, postanowienia 
dotyczące prawa do korzy­
stania (przez Murzynów — 
S. O.) z urządzeń użytecz­
ności publicznej — oto część 
niezakończonego procesu 
przekształcania nie 
w o 1 n i k ó w (podkr. S. O.), 
traktowanych jako włas­
ność ruchoma, w obywateli 
amerykańskich”.

Znakomity dziennikarz tym 
fragmentem swego komenta­
rza odsłania jedną z ciemnych 
kart osławionej amerykańskiej 
demokracji. Podobnie ciem­
nych kart jest wiecej. O wiele 
więcej, niż chcieliby ich wi­
dzieć niektórzy bałwochwal­
czy wielbiciele wszystkiego co 
amerykańskie.

STEFAN ORYCKI



TV Bliżej ucznia
aczelne hasło reali­
zowanej już obec­
nie drugi rok w 
szkołach reformy 

nauczania stawia przed 
nauczycielami trudne i od­
powiedzialne zadania, po­
legające m. in. na tym, by 
oddaną ich opiece młodzież 
zapoznać jak najlepiej z 
otaczającymi ją zjawiska­
mi współczesnego świata. 
Jednym z bardzo pomoc­
nych w tej dziedzinie czyn­
ników oddziaływania wy­
chowawczego na młodzież 
oraz rozszerzania jej po­
glądów i wiadomości będą 
niewątpliwie zdobywające 
sobie coraz to większą 
popularność szkolne audy­
cje telewizyjne.

W ubiegłym roku jak

programów dla szkół. Istnieje 
również projekt objęcia nimi 
klas najmłodszych — od 
pierwszej począwszy. Cen­
tralna Redakcja Audycji 
Szkolnych myśli również o 
nowych cyklach audycji dla 
szkół licealnych. Program pod 
nazwą „Z dziejów sceny pol­
skiej” zapoznawać ma mło­
dzież z historią narodzin i 
rozwoju teatru, inny — zatytu­
łowany „Ludzie, style, epoki” 
informować będzie o malar­
stwie, literaturze, muzyce i 
architekturze. Będą w tych 
audycjach również występo­
wać znani z lektury szkolnej 
i domowej, pisarze. Są w pro­
gramie szkolnym specjalne in­
scenizacje utworów dramaty­
cznych i popularny już maga­
zyn, informujący o aktual-

wynika ze statystyk, sporzą­
dzonych na podstawie rozpi-
sanych ankiet z audycji
szkolnych korzystało ponad
4 tysiące szkół w kraju.

Na bieżący rok szkolny 
przewiduje się około 200

nych wydarzeniach 
wych i zagranicznych.

Ciekawą informacją 
uatrakcyjnienie lekcji 
i chemii reportażami z

krajo-

będzie 
fizyki 

zakła-
dów przemysłowych, laborato­
riów i instytutów naukowych.

Paradoks
Przed kolegium i w sądzie

to prowadzi pojazd będąc w stanie wskazującym 
użycie alkoholu*) popełnia wykroczenie z art. 24 usta-

na

Także nasza poznańska TVI 
ma swój ciekawy wkład w j 
przygotowywanie specjalnego, ■ 
szkolnego programu. Otóż w ' 
styczniu ub. roku Poznań I 
rozpoczął nadawanie w pro- । 
gramie ogólnopolskim t. zw. ■ 
audycji umuzykalniających,} 
które prowadzi dotąd jako je- • 
dyny w kraju ośrodek. Ten } 
30 min. program nadawany ( 
jest dwa razy w miesiącu. W • 
ubiegłym roku nadano 8 te- $ 
go rodzaju audycji, w sposób j 
ogólny zaznajamiających mło- ■ 
dzież z podstawowymi zagad- । 
nieniami z dziedziny muzyki. । 
W roku bieżącym przewiduje । 
się nadanie 17 programów o« 
charakterze bardziej specjali- । 
stycznym, tzn. traktujących o j 
pewnych wyodrębnionych • 
problemach muzycznych np. J 
o instrumentach muzycznych । 
w ogóle, o instrumentach lu- • 
dowych, „od muzyki staro- J 
dawnej — do twista”, „Wia- • 
domości o piśmie muzycznym’’ J 
itd. Audycje opracowywane | 
są tak by nie tylko dostar- j 
czać młodzieży pewnych wia- J 
domości z zakresu muzyki, । 
lecz również rozbudzać jej ; 
wrażliwość i zainteresowanie ; 
muzyczne i estetyczne. Ma to | 
być więc nie tyle nauka — J 
ile zbliżanie do muzyki.

W ogólnopolskim programie ' 
szkolnym Poznań uczestniczy | 
również, nadając raz w mie- I 
siącu program informacyjny; 
pod nazwą „Wybieramy za- I 
wód”, (w)

e było to właści­
wie seminarium, lecz 
dwudniowe (7 i 8 
bm.) narady aktywu 

oddziałów powiatowych Wiel­
kopolskiego Towarzystwa Kul 
turalnego przed rozpoczęciem 
drugiego roku działalności. 
Na wstępie kierownik Wy­
działu Propagandy KW PZPR 
—■ Jan Bartkowiak przedsta­
wił główne zadania działal­
ności kulturalnej w świetle 
wytycznych XIII Plenum 
KC PZPR, członek prezydium 
WTK — Alojzy Łuczak przed­
stawił rolę oddziałów powia­
towych Towarzystwa w as­
pekcie tych aktualnych zadań, 
zaś kierownik Wydziału Kul­
tury Prezydium WRN — Ta­
deusz Peksa zaznajomił ze­
branych z propozycjami Pre­
zydium Zarządu WTK.

Dyskusja nad referatami 
przebiegała jakby w. dwóch 
płaszczyznach: analizy życia 
kulturalnego Wielkopolski i 
inicjatywy oddziałów WTK.

Analiza wykazała, że pod 
względem liczby i rozmiesz­
czenia placówek kulturalnych 
na naszym terenie wcale źle 
tak nie jest, jak powszechnie 
się mówi. Są świetlice, są 
kluby, są domy kultury. Nie-

Kolejny krok naprzód '"1

WTK przed drugim sezonem !
podstawie trzeba było zam­ w PDK i w sekcjach i

rzvstwa Kulturalnocr^ - Yt3- 1knąć 10 placówek, między in- rzystwa Kulturalnego w T • 
nymi PDK w Krotoszynie, ku. 'u’|
Na podobny werdykt czeka

w-y z 27. XI. 1961 r., zagrożone karą do 4560 zł grzyw­
ny. Sprawa takiego kierowcy trajia do kolegium orze­

kającego...
7 lutego br. Gerard G. prowadził ulicą Krauthofera ciąg­

nik. Podczas kontroli drogowej probierz trzeźwości wykazał, 
że traktorzysta pił alkohol. Badanie krwi dało również wy­
nik pozytwny (0,28 promilla). 5 kwietnia br. kolegium ska­
zało obwinionego na grzywnę w wysokości 650 zł.

25 maja 1962 r. Feliks P. będąc w stanie wskazującym na 
użycie alkoholu siadł za kierownicą „Wartburga". Został za­
trzymany przez MO. 10 września 1962 r. kolegium skazało 
Feliksa P. na 3200 zł grzywny.

Te dwie sprawy są typowe. Uogólniając można powiedzieć, 
że orzeczenie kolegium zapada po 2 lub 3 miesiącach od 
chwili popełnienia wykroczenia, a kara waha się zwykle 
w granicach od 500—3500 zł grzywny.

Jeżeli kierowca prowadząc pojazd znajduje się w stanie 
nietrzeźwym**), popełnia przestępstwo z art. 28 ustawy an­
tyalkoholowej. Tego rodzaju czyn zagrożony jest karą do 
2 lat aresztu lub grzywny do 5000 zł, albo obu tymi karami 
łącznie.

5 lutego 1962 r. Bronisław T. po pijanemu (1,25 prom, al­
koholu) prowadził motorower „Zak”. 27 czeriuca 1962 r. Sąd 
Powiatowy dla m. Poznania orzekł w tej sprawie wyrok 
skazując oskarżonego na 1000 zł grzywny.

4 kwietnia br. Czesław N. w stanie nietrzeźwym (aż 2,11 
prom!) prowadził „Syrenę". Za to przestępstwo otrzymał 
karę — 2 miesiące aresztu z zawieszeniem, 2500 zł grzywny 
oraz utraty prawa jazdy na 1,5 roku.

Prokuratorskie badania w zakresie przestępczości powsta­
łej na tle alkoholizmu wykazały, że odsetek osób skazanych 
z art. 28 ustawy antyalkoholowej na grzywny wynosił w ub. 
roku 85 procent, przy czym skazania na grzywnę do 1000 zł 
wyniosły aż 78,5 procent. Obecnie sytuacja nieco się zmieniła. 
Sprawy są rozpoznawane po kilku miesiącach (nieraz po 
dwóch) od chwili popełnienia przestępstwa, przy czym wy­
mierza się kary bardziej surowe niż w latach ubiegłych. Mi­
mo to nie ma specjalnej różnicy między karami orzekanymi 
przez kolegia i sądy. Jeżeli zaś porównać kary stosowane 
przez kolegia i sądy do górnej granicy zagrożenia wykro­
czenia z art. 24 (4500 zł grzywny) oraz przestępstw z art. 28 
(2 lata aresztu, 5 tys. zł grzywny lub jedno i drugie) to 
trzeba stwierdzić, że „młodsza siostra Temidy” jest bardziej 
surowa dla kierowców — czcicieli Bachusa. I oto mamy 
nieco paradoksalną sytuację: kierowca, który wypije mniej 
alkoholu otrzymuje karę wyższą niż prowadzący pojazd po 
wypiciu większej ilości alkoholu.

A więc im mniejszy konflikt z prawem tym surowsza 
kara. Nie dziwmy się więc, że jeżeli badanie krwi wykaże 
0,9 promilla alkoholu, kierowca z ulgą oddycha. Sprawa tra­
fi przecież do Sądu. Będzie 800 lub 1000 zł grzywny. A gdyby 
stwierdzono 0,4 promilla, przyszloby stawić się przed kole­
gium. A wtedy mogłoby być i 4000 zł grzywny. Nie bardzo

Gaz ziemny
orespondent radziec­
kiej Agencji Praso­
wej Nowosti zwrócił 
się do przewodniczą­

cego Państwowego Komitetu 
Przemysłu Gazowego ZSRR, 
ministra A. Kortunowa, z py­
taniem o osiągnięcia i pers­
pektywy rozwoju radzieckie­
go przemysłu gazowego.

— Na początku roku 1956 
— odpowiedział minister — 
działały w ZSRR tylko trzy 
wielkie gazociągi, obecnie zaś 
jest ich 27. Łączna ich dłu­
gość wynosi około 30 tys.
kilometrów, 
cym dojdzie 
4,5 tys. km 
ciągów.

W roku bieżą- 
do tego jeszcze 

nowych ruro-

to wychowawcze.
M. Ł.

*) Stan wskazujący na użycie alkoholu Istnieje wówczas, gdy 
w krwi badanego stężenie alkoholu waha się od 0,2—0,5 promilla.

••) O stanie nietrzeźwości mówimy, kiedy w krwi znajduje się 
ponad 0,5 promilla alkoholu.

— Jakie nowe pokłady gazu 
odkryto ostatnio w ZSRR?

— Przede wszystkim Bu- 
chara. Jeszcze kilka lat temu 
mało kto słyszał o tych naj­
większych pokładach gazu 
znajdującego się w Azji Środ­
kowej. Dziś na mapie gazy­
fikacji Związku Radzieckie­
go biegną od Buchary pro­
mieniście nici rurociągów do 
stolic republik środkowoazja- 
tyckich i dalej na północ. W 
tym roku gazyfikatorzy zobo­
wiązali siQ zakończyć budowę 
pierwszego etapu najwięk­
szej na świecie podziemnej 
magistrali Buchara — Ural. 
Oprócz tego oddadzą do użyt­
ku dalsze dwa tysiące kilome­
trów rurociągu i połączą naj­
bogatsze w ZSRR złoża w Gaz 
li z Uralem południowym. 
Gazli — to niezwykła „skarb­
nica” gromadząca około 500 
miliardów metrów sześć, gazu 
ziemnego.

Geolodzy radzieccy obliczyli 
że ogólne potencjalne zasoby 
gazu w ZSRR szacuje się na 
60 trylionów m. sześciennych,
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o pani robi, że wygląda pani lak 
samo jak przed czternastu laty, 
w czasie IV Konkursu Chopi­
nowskiego w Warszawie?

— Chyba to, że często choruję — 
śmieje się pianistka.

Rzeczywiście, szczupła, smagła, mi­
miczna twarz Belli Dawidowicz nic się 
nie zmieniła od czasu, gdy pianistka 
zbierała laury jeszcze w „Romie , w sa­
li dawnej Opery Warszawskiej, zdoby­
wając wówczas wraz z Czerny-Stefań- 
ską pierwszą nagrodę. Tylko suknia jest 
inna: wówczas była biała, teraz — nie­
bieska.

Właśnie skończyła grać. Jej recital
inaugurował sezon w Filharmonii Na-
rodowej Warszawie. Publiczność
zmusiła ją do trzykrotnych bisów.

— Tak długa gra chyba bardzo pa­
nią wyczerpuje? — pytam, spogląda­
jąc na drobną, jak ręka dziewczynki, 
dłoń Belli Dawidowicz. Nie chce się 
wprost wierzyć, że spod tej ręki wy­
dobywały się tony tak silne.

— Cóż, przywykłam. To mój zawód,

Redakcja ^Południo^jPDK w Gostyniu. Wielkopolski” przyczyniły^!
• Poruszono też sprawę nie- do zacieśnienia więzów 
właściwego wykorzystywania dzy sześcioma oddzi^^'i 

WTK, z dużą pomocą 
szedł jej oddział krotoszyńJ-i

Dyskutanci, akceptując 3'
. _ tyczne XIII plenum Vn! 

nieńskie poświęciłv na orga- PZPR, podkreślali wagę pf/j 
r>;-murenie nic io_ noszenia wiedzy i kultury!

To łączy się z propozyciaw I 
Prezydium WTK na sez?! 
nadchodzący. Dotyczą onp Tn.| 
Wielkopolskiego Festiwa i Kulturalnego, który mą Si 
w niedługim czasie ogłoszony i 
Przewiduje się tu festiwali 

cówek ogranicza swoją Pracę
wyłącznie do oglądania tele- , Kairów 'Xdi, kE?*! 
wiz]‘ ze wielu kierowników plastyczne, kraSz,?’ 
zakładów pracy stroni nawet
od oglądania imprez organi- że f?oto2r’afl^ reP°rto-j
zowanych przez zakładowe ze- -

PDK w Gostyniu.

pieniędzy przez rady zakłado­
we z funduszy na akcję so- 
cjalno-kulturalną. 80 proc, 
tych funduszy zakłady gnieź-

nizowanie wycieczek, nie le-
piej dzieje się w innych mia­
stach i powiatach.

Zwracano też uwagę, że ze 
wzrostem zadań nie idzie w 
parze wzrost liczbowy i ja­
kościowy kadr placówek kul­
turalnych, że wiele tych pla-

Jak z tego wvnika — Wiel. I 
kopolskie Towarzystwo Kul'i 
turalne po organizacyjnym! 

Działacze Wielkopolskiego okrzepnięciu szerokim frontem i 
Towarzystwa Kulturalnego przystępuje do ofensy^ i 

które są nowe, wyposażone dzielili się swoimi inicjaty- kulturalnej. Pomyślny iep 
nie najgorzej. Inne jednak — wami nie dla przechwały, ale przebieg zależy od zrozumie। 
ze względu na wiek (budynki dla przekazania doświadczeń nia tej wielkiej akcji przez । 
z czasów Jego Cesarskiej Mo- innym oddziałom powiato- władze powiatowe, zakłady i

społy, co nie wpływa dodat­
nio na ich działalność.

władze powiatowe, zakłady i 
ści Wilhelma II!) spotykają w.ym Towarzystwa. Przedsta- pracy, instytucje, i placówki' 
się z wyrokami... śmierci, wy- wicielka oddziału tureckiego kulturalno - oświatowe, J 
danymi przez władze nadzo- mówiła o sposobie gromadzę- szczególnie przez akty w, dzia-1 
ru budowlanego, inspektorów nia środków finansowych, o łający bezpośrednio w mia-' 
higieny i bezpieczeństwa pra- roli dobrej informacji w gro- stach, miasteczkach, wioskach i 
cy. W ostatnim sezonie na tej madach, o tym, co się dzieje (jp; ' ■

wiano piętnastu republik
czyli 2 razy więcej niż w USA. 
W ostatnich latach geolodzy 
odkryli ponad 240 nowych po­
kładów gazu ziemnego, któ­
rego zasoby przemysłowe już 
obecnie sięgają prawie dwóch 
trylionów metrów sześć. W po 
równaniu z rokiem 1940 wzro­
sła produkcja

— Którędy 
niejsze trasy 
zociągów?

gazu 135 razy, 
biegną najważ- 
radzieckich ga-

— Nasze pokłady gazowe są 
korzystnie rozmieszczone. Znaj 
dują się akurat w tych rejo­
nach Związku Radzieckiego, 
które odczuwają największe 
potrzeby paliwa. Obecnie two­
rzy się sześć wielkich syste­
mów gazociągowych ZSRR: 
centralny, wschodnioukraiń- 
ski, zachodni, nadwołżański, 
zakaukaski i środkowoazjaty- 
cki. Takie pierścieniowe syste 
my są dogodne pod względem 
gospodarczym i umożliwiają 
dotarcie błękitnego ognia do 
najbardziej oddalonych rejo­
nów europejskiej części ZSRR.

W Syberii rozpocznie się 
wkrótce budowa trasy Taas — 
Turnus — Jakuck; przez nie­
dostępne bagna i tajgę, pobie 
gnie magistrala gazowa Igrim 
— Sierow — Niżnij Tagił.

Już 14 republik związko­
wych korzysta z gazu, a wkrót 
ce otrzyma go również pięt­
nasta — Mołdawska. W roku 
bieżącym magistralą Szebielin 
ka — Dniepropietrowsk — 
Krzywy Róg gaz popłynie do 
Odessy a później i do stolicy 
Mołdawii — Kiszyniowa.

— W jaki sposób wykorzy­
stywane są te olbrzymie za­
soby gazu?

— Coraz częściej w wielu 
miastach można obserwować 
ciężarówki rozwożące do od­
biorców czerwone balony. Za-

wierają one ciekły gaz. Kiedy 
się odkręci kurek, płyn znowu 
przemienia się w gaz. Jest to 
doskonałe paliwo dla miesz­
kańców osiedli wiejskich i 
przedmieść pozbawionych sie­
ci gazowej. Jeden balon o po­
jemności 25 kg wystarcza na 
cały miesiąc dla rodziny skła­
dającej się z 5—6 osób. Obli­
czono, że w ciągu najbliższych 
5—6 lat radziecki przemysł ga 
zowy będzie mógł zaopatrzyć 
w ciekły gaz około 50 milio­
nów mieszkańców.

Gaz nie tylko płynie do mie 
szkań, ale także suszy zboże, 
bawełnę, podgrzewa wodę na 
fermach hodowlanych, ogrze­
wa cieplarnie i szklarnie.

Gaz daje wielkie korzyści 
ludności. Zagotowanie litra 
wody na gazie kosztuje 10 ra-

„Idzie żołnierz borem, la­
sem..-” — to tytuł płyty za­
wierającej polskie pieśni żoł­
nierskie. Polskie nagrania 
wydały ją z okazji 100 roczni­
cy Powstania Styczniowego i 
20-lecia Ludowego Wojska Pol 
skiego jako I część Zbioru 
Pieśni Żołnierskich. Składają 
się na nią nieśni rycerskie 
i żołnierskie z XVI wieku, z 
czasów Powstania Kościusz­
kowskiego, epoki napoleoń­
skiej Powstania Listopado­
wego, Wiosny Ludów i Po­
wstania Styczniowego. M. in-: 
Idzie żołnierz borem, lasem...,

Z Bella Dawidowicz
za kulisami Filharmonii Narodowej

ale dziś szczególnie było gorąco, par­
no, a teraz ta burza...

Rzeczywiście, nawet tu, w specjal­
nie zabezpieczonych od odgłosów z 
zewnątrz, grubych murach Filharmonii, 
dochodzi huk grzmotów. Siedzimy w 
tak zwanym pokoju artystycznym przy 
estradzie. Wokół Be/ii tłoczy się mło­
dzież muzyczna prosząc o autografy. 
Są również koledzy po fachu: Bakst, 
Hesse-Bukowska, również laureaci IV 
Konkursu Chopinowskiego.

Nagle zdaję sobie sprawę, że Bella 
rozmawif z kolegami po polsku.

— Skąd pani zna polski? — pytam.
— Jakto! Przecież byłam w Polsce 

dwukrotnie: raz na konkursie w 49, a 
drugi w 58 roku na tournee.

— I zdążyła pani w tak krótkim cza­
sie opanować język?!

— Opanować? — śmieje się Bella —

Irochę się nauczyłam. I to chyba 
strachu przed polską publicznością.

ze

— Czyżby uważała ją pani za bar­
dzo surową?

— Nie. Jest raczej bardzo życzliwa. 
Ale zna się na muzyce, bo Polska, a 
szczególnie Warszawa, jest w pewnym 
sensie ośrodkiem muzycznym. Koncer­
tuje tu wiele światowych sław. Jest 
więc w czym wybierać.

— W dzisiejszym recitalu nie grała 
pani nic Chopina...

— I na niego przyjdzie kolej. Pol­
skiej publiczności trzeba dawać różno­
rodny repertuar. Ale, na przykład, Buł­
garzy domagali się ode mnie tylko 
Chopina*.

— To tak, jak Japończycy — wtrąca 
się do rozmowy Ryszard Bakst, który 
koncertował w Japonii. —Tam na każ­
dym kroku człowiek spotyka się z kul-

łem Chopina. Proszę sobie wyobrazić, E 
że w centrum Tokio, jedna z najwięk- E 
szych kawiarni nosi nazwę „Chopin". E

— I w Polsce będę grała Chopina. E 
Będę lu przecież przez miesiąc kon- E 
cerłować w różnych miastach. Do kra- = 
ju wracam 6 października, a siódmego S 
wyruszam już na tournee wzdłuż Woł- = 
gi. Potem, Anglia, Francja, Ameryka... ~

— Niewiele więc pani czasu zostaje = 
na zajęcie się synem i nauczanie. Bo g 
przecież prócz koncernów jest jeszcze B 
pani profesorem w Moskiewskim Kon- E 
serwałorium i mamę. i

— To prawda. Ale ^ki los jest E 
udziałem wielu matek, no, i dzieci! Na E 
szczęście, mój mały i bez mojego do- = 
zoru robi doskonałe postępy w grze E 
na skrzypcach. H

To pó ojcu. — Mężem Belli Dawido-, g 
wic^ był bowiem przedwcześnie zmar- S 
ły, doskonale zapowiadający się skrzy- = 
pek, Sitkowiecki.

Rozmawiała: EWA BERBERYUSZ =

I Korespondencja 

i z ZSRR

zy taniej, niż na płycie ku­
chennej opalanej drewnem. 
Jeszcze więcej korzyści uzy­
skuje przemysł. W hutnictwie 
np. dzięki wykorzystaniu gazu 
ziemnego oszczędza się olbrzy 
mie ilości koksu.

Gaz jest nie tylko paliwem, 
ale również cennym surowcem 
do produkcji różnych artyku­
łów chemicznych, a przede 
wszystkim materiałów syntety 
cznych: kauczuku, mas pla­
stycznych, sztucznych futer 
dywanów, zamienników W 
ny. Inwestycje gazowe szybk 
się opłacają. W efekcie tyci; 
inwestycji państwo radziecki- 
w ciągu siedmiolatki uzyska 
oszczędności, których suma 
dwukrotnie przewyższy wszy­
stkie nakłady na ten cel włącz 
nie z poszukiwaniami geologi­
cznymi.

Warszawianka, Tysiąc waleci- 
nych, Jak to na wojence ład­
nie, Hej strzelcy wraz. W su­
mie 15 pieśni w wykonaniu 
Chóru i Orkiestry Polskiego 
Radia pod dyr- J. Kołaczkow­
skiego. Soliści: J. Wojtan i K 
Pustelak. Muza. XL 0169. 33 
obr-

„Koncert skrzypcowy” Al- 
bana Berga i „Koncert skrzyp­
cowy” Zbigniewa Turskiego 
(na jednej płycie) w wykona­
niu Tadeusza Wrońskiego 
(skrzypce) i Orkiestry Symfo- 
nicznej Filharmonii Narodo­
wej pod dyrekcją Stanisław^ 
Wisłockiego. Muza. XL 011® 
33 obr.

W cyklu „Młodzi artyści 
polscy” ukazały się dwie pł?' 
ty. Na jednej Halina Siedzie- 
niewska gra (fortepian) Ch0‘ 
pina Nokturn E dur i Prelu­
dium D moll oraz Scarlattich 
Sonatę C moll; na drugiej - 
Jerzy Godziszewski gra (f°r' 
tepian) utwory J. S- 
i M. Ravela oraz Zofia 
nicka (sopran) śpiewa arl 
Małgorzaty z II aktu ,>FaU 
sta” Ch. Gounoda. Muza 
N 0254 i N 0260, 45 obr..

Karol Szymanowski: Staba 
Mater op- 53. Soliści: S. Woy 
towicz (sopran), K. Szczepan 
ska (alt) i A. Hiolski (bary 
ton); orkiestrą i chórem rni® 
szanym Filharmonii Narodd 
wej dyryguje Witold Rowick, 
Na odwrocie — HI Symfon’ 
op. 27 „Pieśń o nocy” w W? 
konaniu Stefanii Woytowk 
(sopran) oraz orkiestry i chór 
Filharmonii Narodowej P° 
dyr. W. Rowickiego- Muz: 
XL 0149, 33 obr.



Przetargi
POZNAŃSKIE ZAKŁADY ZIELARSKIE „SERBA-

FABRYKA pomocy naukowych w poznaniu, 
więdzychodzka 3 5 — ogłasza PRZETARG NA 

'ZMONTOWANIE I USTAWIENIE WIATY TYP 13071, 
7 ELEMENTÓW PREFABRYKOWANYCH — w PO- 
-naniu przy ul. Międzychodzkiej 3 5.

j przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
'państwowe, spółdzielcze oraz prywatne.

Oferty należy składać w kopertach zalakowanych 
, Dziale Inwestycji Fabryki w terminie 15 dni od 

ciatv ogłoszenia.
parmin wykonania prac do 31. X. 1963 r.
Zastrzegamy sobie wolny wybór oferenta. K6770

PRZETARG NIEOGRANICZONY NA
OSOBOWY MARKI „WARSZAWA”.

Cena wywoławcza — 30.000 zł.
Przetarg odbędzie się dnia 27 września

— ogłaszają 
SAMOCHÓD

1963 r. o go-
dżinie 11 w Poznaniu, przy ul. Składowej 13 18. <

Pojazd oglądać można codziennie od godz. 6.30 do 
14.30 pod wyżej wym. adresem.

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej 
należy wpłacać do kasy Przedsiębiorstwa najpóźniej
dzień przed przetargiem.
SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA

K6802
WYTWÓRNIA

OGŁOSZENIA

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO TRANSPOR­
TOWE HANDLU W POZNANIU, ul. Kazimierza 
Wielkiego nr 1 — ogłasza PRZETARG NIEOGRANI­
CZONY na:

_ SAMOCHÓD MARKI „WARSZAWA” —
cena wywoławcza 24.000 zł

_ SAMOCHÓD MARKI „SKODA 1200” —
cena wywoławcza 15.000 zł

przetarg odbędzie się 24 września br. o godz. 11 
w poznaniu przy ul. Kościelnej nr 30.

Przystępujący do przetargu jest zobowiązany do 
’ złożenia wadium w wysokości 10 proc, ceny wywo­
ławczej. najpóźniej w przeddzień przetargu.

’ samochody można oglądać od 19 września br. 
w godzinach od 11 do 14. K6796

PASZ TREŚCIWYCH W RYCZYWOLE, pow. Obor­
niki Wlkp. — Ogłasza PRZETARG NA PRZEBUDO­
WĘ KAROSY SAMOCHODU „WARSZAWA” PICK- 
UP DO RRZEWOZU OSÓB I TOWARÓW.

Termin4 wykonania do 1 listopada 1963 r.
W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa 

państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Oferty należy złożyć w terminie do dnia 25. IX. 

1963 roku.
Otwarcie ofert nastąpi 25. IX. 1963 r. o godz. 10.

K6790

Oddam w dzierżawę po­
kój z kuchnią umeblo­
wane, c. o., pow. Ko­
ścian. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
4438g._______________ _
Pokoju dla starszej, spo 
kojnej emerytki poszu­
kuję. Oferty Biuro Ogło 
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
444łg. __________
Zamienię pokój Z kuch­
nią na większe. Warunki 
do omówienia. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 4456g.

Zamienię pokój z kuch-
samodzielne na

pokój samodzielny z cen­
tralnym ogrzewaniem. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4618,g.
Przyjmę 5 Uczniów na 2 
pokoje wspólne. Juniko- 
wo, Grunwaldzka 89.

4623g
Dwie panienki poszuku­
ją. pokoju na okres roku. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4630g.

UNIEWAŻNIAMY 
zagubioną 

w dniu 29. VI. 1963 r.
CECHOWKĘ 
ODBIORCZĄ 

nr 261 
przez leśniczego Leś­
nictwa Taczanówko, 

pow. Krotoszyn.
K6800

K upnor’ V
Kupię samochód - baga­
żówkę ,.Chevrolel” noś­
ność 750 kg. Marian Rącz 
ka, Gniezno, Poprzeczna 
nr 11. 4414g
Kupię okazyjnie wytła­
czarkę polichlorku winy 
lu — ewentualnie niekom
pletną.
Ogłoszeń.

Oferty Biuro

19 dla 4364g.
Grunwaldzka

Lczciwa kobieta na kilka 
godzin tygodniowo po- 

; trzebna (z referencjami).
Rycerska 13 m. 3. 4678g

Kupię pianino markowe 
w bardzo dobrym stanie. 
Józef Szukała, Rzeszów. 
Żwirki i Wigury 6 m. 35.

2U47p
i Pomoc domowa samodziel 
, na potrzebna zaraz. Przy 

bvszewskiego 52 m. 6.
, * ,461 Ig

Kupimy ciągnik „Zetor- 
Major” 35 PS. Tel. 718-07. 

4616g

Rencistka z gotowaniem 
do chorego potrzebna. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 

' Grunwaldzka 19 dla 4631g.

Kupię tchórze 
hodowlane. 

b_0.

..elki” 
82-11.
4661g

NauKa
różnych

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary polecaKursy BHP

zawodach — koresponden 
cyjne dla elektryków u- 
biegających się o 2—3 i 4
grupę 
kursy 
kursy 

- nych

kwalifikacyjną, 
radiotelewizyjne 

kreśleń technicz- 
- maszynowych i

budowlanych, I i II stop­
nia, jeżyków obcych — 
dla początkujących i zaa 

. wąnsowanych organizuje 
Towarzystwo Krzewienia 
Wiedzy" Praktycznej w 
Poznaniu, ul. Lampego 
nr. 7 — tel. 14-45. K6165
Fortepianowej gry udzie­
la pedagog. Ratajczaka 26. 
wejście.- 8. piętro 2. 4323g
Kto udzieli lekcji języka 
angielskiego dobrze za- 

- awansowanej osobie. Naj 
chętniej rodowitą Angiel 
kę. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
4644g.
Poszukuję korepetycji z 
matematyki, polskiego z 
zakresu V klasy techni­
kum. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 4690g.

Brzozowska, Poznań
Czerwonej Armii 10. 137(lg
Osie z piastami, hamul­
ce. tarcze 15, 16, 20 do 
wozów ogumionych — 
dostarcza „Autometal” — 
Poznań - Jeżyce, Miła 17.

4289g

Wrocławska 3609g

OBWIESZCZENIE
KAROL FARUGA, dyrektor Zakładów Budowy i Re­
montów Urządzeń Chemicznych w Kościanie pra- 
womoenvm wyrokiem Sądu Powiatowego w Kościa­
nie z dnia 9 listopada 1962 r. w sprawie Kp. 322 62 
został uznany winnym pomówienia pracownika tych­
że Zakładów Bolesława Stefanowicza i skazany za 
przestępstwo z art. 255 § 1 kk. na karę 2 tygodni 
aresztu z zawieszeniem na 2 lata i 1000 zJ grzywny. 

4578g

KAROL FARUGA, dyrektor Zakładów Budowy i Re­
montów urządzeń Chemicznych w Kościanie, pra­
womocnym wvrokiem Sądu Powiatowego w Kościa­
nie z dnia 9 listopada 1962 r. w sprawie Kp. 323 63 
został uznany winnym pomówienia pracownika tych­
że Zakładów Wiesława Powidzkiego i skazany za 
przestępstwo z art. 255 § 1 kk. na karę 2 tygodni 
aresztu z zawieszeniem na 2 lata i 500 zł grzybny. 

- 4577g

AKADEMIA MEDYCZNA W POZNANIU zwraca się 
po raz drugi do przedsiębiorstw państwowych, spół­
dzielczych i prywatnych o ZŁOŻENIE OFERT na 
wykonanie następujących robót w Zakładzie Badania 
Środków Spożywczych A. M. m. Sieroca 10 II piętro.

1. Instalacja elektryczna siły, oświetleniowa i te­
lefoniczna.

?. Instalacja wodno-kanalizacyjna i gazowa.
Roboty mają być wykonane do końca br. Oferty w 
terminie 7 dni od dnia ogłoszenia przyjmuje Dział 
Inwestycji A. M. Fredry 10. I piętro, pokój 7. gdzie 
iest wyłożona do wglądu dokumentacja projektowo-

Kupię pokój z kuchnia, 
wyłączone. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4457g.
Zamienię 3-pokojowe mie 
szkanie z werandą, ogro­
dem w Szczecinie — przed
mieście na dwa lub je-
den pokój z kuchnia w 

■ i lub okolicy. 
Cferty Biuro Ogłoszeń. 
Grunwaldzka 19 dla 4459g.

Poznaniu

kosztorysowa. K6732

Sprzedam okazyjnie no- । 
wą perkusję. Poznań, ■ 
Sokoła 17 m. 8. 4584g

Zamienię dwupokojowe, 
samodzielne mieszkanie z 
łazienką (piece) — na sa-

Garaż murowany odstą­
pi _ Dolna Wilda. Ofer 
D' Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 4633g.
Zamienię 2 pokoje współ
na kuchnią, 
własna piwnica
ki, na mieszkanie

łazienką, 
i liczni-

rów-
norzędne lub kolejowe. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Grunwaldzka 19. 4576g
Przyjmę kulturalnego

Willa jednorodzinną za­
raz wolna, czteropokojo- 
wa, kuchnia, łazienka, 
centralne ogrzewanie, o- 
gród blisko tramwaju — 
320.000 zł; willa dwumiesz 
kaniowa, komfortowa, cen 
tralne ogrzewanie, możli­
wość zamianymieszkania, 
ogród — ul. Ostroroga — 
200.000 zł, spiesznie sprze­
da Nowak, Poznań, Wys-

Lekarskie
Wróciłem! Dr. Danecki — 
choroby skórno - wene­
ryczne. Poznań, Czerwo­
nej Armii 31. 4357g
Gabinet kosmetyczny Ja
niny Jakubowskiej Po

,.Velorex” wózek inwa­
lidzki, trójkołowy, moto­
rowy, sprzedam inwali­
dzie. Telefon 440-52.

4593g
Sprzedam samochód ..War 
szawę. maszyny stolar­
skie (heblarka, tokarnia, 
wiertarka, piła taśmowa). 
Poznań. Daleka 18. 4589g
Szybko, tanio sprzedam 
jadalnię, tapczan, kanapę 
klubową. Tel. 666-78. do 
godz. 15. 4636g
Samochód „Skoda - Octa-
via” idealnym stanie
sprzedam. Cena 70.000 zł. 
Poznań, Chłodna 8, od go-
dżiny 15. 4542g
Fotele klubowe (wybicie 
bordo) sprzedam. Wiado-
mość: tel. 714-74. 4615g
Sprzedam nowy komplet­
ny motor Berkas ze skrzy 
nia biegów, po cenie urzę 
dowej. Tel. 718-07. 4617g
Sprzedam samochód „Spar 
tak’. Poznań, pl. Młodej
Gwardii 6 m. 4629g
Samochód „Opel - Super” 
sprzedam tanio. Kościan,
ul. Prosta 30.

Wózki dziecięce i dla la­
lek w dużym wyborze po 
lecają Bracia Chojnaccy,

4637g

Sprzedam zaraz pokój z 
kuchnią, ogródkiem wy­
łączone — 60 tys. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 4334g

Słupki parkanowe bramę 
furtkę sprzedam. Poznań,
Kolejowa 39 warsztat.

447 5g
Samochód Wartburg Com­
bi (fabr. nowy) zamienię 
na Super-Óctavię — fabr. 
nowy. Zgłoszenia: telefon
628-66. 4564g
„Junkers” do łazienki, 
nowy, sprzedam. Rutkie­
wicz, Poplińskich 12a. m. 
11. 4566g
Sprzedam skuter „Wiat­
ka”, mały przebieg. Po­
znań. Jodowa 22, Syp­
niewski. 4583g

Dnia 8 września 1963 r. zmarł. po
lecz ciężkich 
mentami św.,

cierpieniach, opatrzony
krótkich

Sakra-
nasz najdroższy ojciec, teść,

wujek i dziadek, śp.

Władysław Szukalski
przeżywszy lat 77.

Pogrzeb odbędzie się dnia 11. IX. 1963 r. o go­
dzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W nieutulonym smutku pogrążona
RODZINA

K6815

modzielne, 
we. c. o.

jednopokojo-
Oferty Biuro

Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4376g.
Szczecin! Zamienię miesz 
kanie trzypokojowe na 
mniejsze w Poznaniu. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4383g.
Spiesznie poszukuję miesz

Zamienię pokój komfor­
towy (Łazarz) na 2 po­
koje. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
4460g. _____________
Kupię pokój lub pokój z 
kuchnią, wyłączone,
względnie wynajmę po­
kój sublokatorski. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 4461g.
Przyjmę na pokój dwóch 
uczniów. Narewska 2a 
(za Ogrodem Botanicz­
nym). 4462g

kania dwupokojowego.
wyłączonego. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 4385g.
Studentów na pokój przyj 
mę. Poznań - Junikowo, 
ul. Scinawska 48. 4388g
Zamienię pokój, ładna 
werandą, ogródkiem w 
Luboniu na pokój w Po­
znaniu. Oferty Biuro O- 
ełoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 4390g.
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią w nowym budow­
nictwie na większe. Ofer 
ty Bipro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 4404g.
2'h pokoju 57 m! z łazien­
ką, samodzielną kuchnią, 
c. o., telefon zamienię na 
1—2 małe pokoje, kuchnią 
samodzielne w nowym bu 
downictwie. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 4413g.

ucznia technikum na po­
kój. śródmieście. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19, dla 4588g.
W Środzie lub Kostrzy-
nie kupię wykończę.
wydzierżawię jeden lub 

• ’ kuchnią.dwa pokoje
Czynsz wysoki, zapłacę z 
góry. Oferty Biuro O- 
głoszeń Grunwaldzka 19. 

4599g
Pracująca z wyższym 
wykształceniem — poszu­
kuje pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz-

piańskiego 16. 4742g

Sprzedam nowy dom mie 
szkalny wraz z działką 
1.25 ha. Chudy, Strumia- 
ny 23a, poczta Kostrzyn, 
pow. Środa Pozn. przy 
szosie wrzesińskiej. 21145p
Sprzedam ogród z uzbro­
jeniem, placem budowla­
nym lub zamienię na sa­
mochód w bardzo do­
brym stanie. Szczepan 
Forszpaniak —• Ostrów 
Wlkp. Żółkiewskiego 16. 

21149p

Zielona Góra! zamienią 
komfortowe mieszkanie 3 
pokojowe (willa), ogród; 
na 2 pokoje z kuchnią w 
Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 4333g.
Zamienię pokój kuchnia 
na dwa pokoje kuchnia,

Kraków! Zamienię po­
kój z kuchnią, łazienką, 
komfort, na podobne w 
Poznaniu, wzgl. bez kom­
fortu. Informacje: Po­
znań, Langiewicza 3 m. 1. 

_ 4422g
Zamienię pokój, niszę, 
kuchnię, przedpokój we 
Wrocławiu na podobne 
najchętniej z ogródkiem 
w Lesznie Wlkp. Komo­
rowski, Wrocław, Pomor 
ska 57'16. K6751

łazienka, 
rzystne. 
Ogłoszeń,
19 dla 4341g

Warunki ko-
Oferty Biuro

Grunwaldzka

Zamienię pokój, kuchnia,

Kupię mieszkanie wyłą­
czone (2 pokoje z kuch­
nią) w Poznaniu do 80 
tys. zł. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
4354g
Zamienię pokój z balko­
nem, kuchnią, wspólne 
przynależności na więk­
sze. Powidzka 17 m. 2.

4379g

Dwupokojowe mieszkanie
zamienię
jowe 
Biuro

na jednopoko- 
centrum. Oferty

Ogłoszeń, Grun-
waldzka 19 dla 4451g.

W dniu 9 września 1963 r. zmarł nagle nasz długoletni pracownik i ko­
lega, zasłużony w dziedzinie oświaty rolniczej, której to sprawie poświęcił 
całe pracowite życie, b. naczelnik Wydziału Oświaty Rolniczej, znany 

, działacz Zjednoczonego Stronnictwa Ludowego i kółek rolniczych na te­
renie, woj. poznańskiego i lubelskiego,

STARSZY WIZYTATOR SZKÓŁ ROLNICZYCH

mgr mz
Kazimierz Jankiewicz

odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi i Medalem X-leeia PRL.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 września 1963 r. o godzinie 15.45 
na cmentarzu na Junikowie.

KIEROWNICTWO I PRACOWNICY
Wydziału Rolnictwa i Leśnictwa Prez. WRN w Poznaniu

Rada Oddziałowa Zw. Zaw. Pracowników Państwowych i 
przy Wydziale Rolnictwa i Leśnictwa Prez. WRN w

Społecznych
Poznaniu

Koło Zjednoczonego Stronnictwa Ludowemu 
przy Wydziale Rolnictwa i Leśnictwa Prez. WRN w Poznaniu

K6814

Dnia 8 września 1963 r. zmarła nasza długoletnia pracownica

Danuta Władysława Stawniak
W Zmarłej straciliśmy wzorowego pracownika oraz dobrą i serdeczną 

koleżankę.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 września br. o godzinie 15.45 
z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

DYREKCJA RADA ZAKŁADOWA WSPÓŁPRACOWNICY
POZNAŃSKIEGO PRZEDS. BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO 

w Poznani u, ul. Ratajczaka 46
K6808

łazienka, samodzielne 
nowym budownictwie 
większe. Oferty Biuro 
głoszeń. Grunwaldzka 
dla 4428g.

na
O-
19

Kupię pokój wyłączony. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4426g.
Pokój, kuchnia, łazienka,
c. o., I ptr., śródmieście
: pokój, kuchnia z małym
stróżostwem Łazarz,
zamienię na 2 pokoje ku 
chnia. Oferty Biuro Ogło 
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
4427g._____________________  
Mieszkanie wyłączone w 
pobliżu komunikacji tram 
wajowej kupię. Zgłosze-
nia: tel. 632-96. 4454g

znań, Marcinkowskiego 19 
I ptr. — zapobiega zmar­
szczkom, wypadaniu wło 
sów, usuwa plamy, piegi 
łupież, leczy trądzik, ło- 
jotok włosów. Swiatło- 
lecznictwo. Wypalanie ku
rzajek. 4488g

Zaginęła legitymacja szkol
zaświadczenie nana

prawo jazdy rowerem nr 
131.67,62. Jerzy Schroeder. 

4548g

Młode małżeństwo bez­
dzietne poszukuje poko­
ju na okres jednego ro­
ku (gwarancja wyprowa­
dzenia). Oferty Biuro O- 
głoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 4465g._______ __
Zamienię
kuchnią, komfort, w

pokoje,
Sro

dzie (nowe bloki) na po­
dobne w poznaniu (mogą 
być dwa pokoje). Oferty 
B:uro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 4468g.
Pokój z przynależnościa- 
mi. II piętro — Wilda i
drugi 
ter — 
kój 
Biuro

na Łazarzu, par
zamienię 
kuchnią. 

Ogłoszeń.
waldzka 19 dla 4471g.

na po- 
Oferty 
Grun-

Pokój, przedpokój, samo 
dzielne (Szczepankowo) 
przy przystanku — odnaj 
mę członkom Spółdziel­
ni Mieszkaniowej. Czynsz 
roczny z góry. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 4497g.
Kupię wyłączone lub wy 
dzierżawię 3 pokoje lub 
pokój z kuchnią. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 4515g.
Pokój 8,5 m!, używalność 
kuchni, łazienki, telefo­
nu (Rynek Łazarski) — 
zamienię na większy z 
kuchnią lub bez. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 4522g.
K upię pokój z kuchnią 
wyłączony. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 4544g.
Zamienię mieszkanie —, 
pokój z kuchnią, nowe 
budownictwo — Dębiec, 
na dwa pokoje równorzęd 
ne — dzielnica Łazarz. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4556g.
Panna pracująca studiu­
jąca poszukuje pokoju. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4561g.
Samodzielne mieszkanie — 
pokój, kuchnia, łazienka 
— Łazarz, zamienię na 
komfortową kawalerkę 
dzielnica Grunwald. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 4552g.

Dnia 7. IX. 1963 r. zmarł nasz długoletni pra­
cownik i nieodżałowany kolega

Seweryn Kalek
Pogrzeb odbędzie się dnia 11. IX. 1963 r. o go­

dzinie 16.15 na cmentarzu na Junikowle.

WSPÓŁPRACOWNICY- RADA ZAKŁADOWA,
DYREKCJA RADA ROBOTNICZA

Zakładów Mięsnych — Przetwórnia w Poznaniu, 
ul. Wilkońskich 8.

Dnia 9 września 1963 r. 
zasnął w Bogu, śp.

ka 19. 4600g
Dla syna, studenta I ro- 
kt prawa poszukuję po­
koju wspólnego, utrzyma 
niezm przy rodzinie posia­
dającej również syna na 
I roku prawa. Oferty B:u 
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 4508g.
Stucent II roku poszuku­
je pokoju — 1-osobowego 
od października. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 4562g.

N i e rucho mości

Kuplę dom jednorodzin­
ny lub rozpoczętą budo- 

— Ostro-wę w Poznaniu, 
wie, Jarocinie. 
Biuro Ogłoszeń.
waldzka 19 dla 4430g.

Oferty 
Grun-

Sprzedam parcelę w 
Przężmirowie. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 4435g.__________
Parcelę 1100 m1 przy ul. 
Ściegiennego — spiesznie 
sprzedam. Informacja Po 
znań, Śniadeckich 6a m. 
8, Od godz. 16—18 . 4437g
Willę 5-pokojową

Cena

du-
ogrodem sprzedam.

300.000 zł. Sroka.
Osiedle Piątkowo, uh Tru
skawkowa 21. 4450g
Ogródek działkowy, ład­
nie zagospodarowany od­
stąpię. Poznań - Bielniki. 
Tarnionek, Czerwonej Ar 
mii 48 m. 33, godz. 12—16.

4634 g
Kupię parcelkę z pomie­
szczeniem mieszkalnym. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Grunwaldzka 19 dla 4485g.
Kupię parcelę blisko 
tramwaju. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4492g.
Kupię mniejsze gospodar 
stwo rolne (nadające się 
na ogrodnictwo) dobry­
mi zabudowaniami. Ofer­
ty wraz z ceną i opisem 
gospodarstwa kierować: 
Leon Przydrożny, Ka- 
szczor, pow. Wolsztyn.

4494 g
Sprzedam działkę budo-
wlaną ha w Kiekrzu, 
13 km od Poznania. Do-
jazd PKP 
Wiadomość 
513-96.

autobusem, 
tel. Poznań 

4502g
Sprzedam dwie parcele 
o pow. 1.500 m! pod bu­
dowę domków jednoro­
dzinnych w Umółtowie 
pod Poznaniem. Komu­
nikacja autobusowa MPK. 
Poznań. Ratajczaka 24 m. 
4. od godz. 16—18. 4503g

K6803

W Zakopanem willę wol­
ną okazyjnie sprzedam. 
Informacje: Swarzędz — 
skrytka pocztowa 25.

4506g

po 35 latach pracy w oświacie rolniczej

Kazimierz Jankiewicz
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 

cmentarzu na Junikowie,
13 września 1963 r. o godzinie 15.45 na

o czym zawiadamia

Poznań, Przemysłowa 23. «!4g

Śmierć nieubłagana, po ciężkich cierpieniach, zabrała na zawsze w dniu
10 września 1963 r. naszą kochaną, dobrą siostrę i szwagierkę, troskliwą 
ciocię, opatrzoną Sakramentami św., śp.

Barbarę Kasztelan
Złożenie drogich nam Zwłok do grobu nastąpi w czwartek, dnia 12 bm. 

o godzinie 13.15 na cmentarzu na Junikowle.

W głębokiej żałobie pogrążone 
SIOSTRY I RODZINA

4817g

Parcelę 1.000 m? sprze­
dam w Poznaniu - Nara-
mowicach. Zgłoszenia
Czechosłowacka 83 m. 1. 

4507g
Kupię 400 m* działkę pod 
budowę domku jednoro­
dzinnego, uzbrojoną, bli-
sko tramwaju Pozna-
niu oraz wszelki materiał 
budowlany. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
ciia 4518g.
Parceie 
710 m!

5.000 1.100
blisko tramwa-

ju sprzedam. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 4538g.
Sprzedam 14 ha ziemi V 
klasy koło Skoków, bez 

lub zamienięzabudowań
na domek jednorodzinny. 
Właściciel: Poznań, Dzier 
żyńskiego 90 m. 14. 4559g
Parcelę 2.600 m* uzbrojo­
ną, barakiem, z prawem 
zabudowy jednorodzinne­
go domku blisko dworca
V' Swarzędzu sprzeda
okazyjnie właściciel: O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4560g.

Sprzedam parcelę 1034 m’ 
w Starołęce. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 4574g.
Sprzedam okazyjnie za­
budowania gospodarcze, 
żywy i martwy inwen­
tarz, 5 ha ziemi w Sza-
motułach. Informacje
Hojna, Szamotuły, Staszi­
ca 6 względnie Poznań, 
Świerczewskiego 94 m. 6.

4587g
Kupię działkę pod bu­
dowę, szeregową lub bliź 
niaczą. Oferty Biuro Ó- 
głoszeń, Grunwaldzka 19. 
dla 4602g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny w Poznaniu — ca­
ły wolny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4604g.
Sprzedam pół willi z wol 
nym mieszkaniem na pię 
trze. Warunek mieszka­
nie zastępcze. Oferty Biu 
to Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 4635g.

Zgubiono pozwolenie na 
prowadzenie pojazdów 
mechanicznych kategorii 
III na nazwisko Kazimierz
Budzyń. 21143p
Zgubiono portfel z pra­
wem jazdy i innymi do­
kumentami. Zwrot wyna­
grodzę. Józef Lisiak, Kro 
toszyn, Rynek 32. 21142p

Podziękowanie serdeczne 
dla dr. prof. Romana Drew 
sa za przeprowadzenie 
ciężkiej operacji i urato­
wanie życia naszemu sy­
nowi, wszystkich lekarzy 
i całego personelu składa 
rodzina Sadowskich z
Częstochowy. 44S0g
Posiadam pomieszczenie 
nadające się na hodowlę
pieczarek. Poszukuję
wspólnika. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4519g.

Mafrymohialhe
Wdowiec, emeryt kolejo­
wy, szlachetnego charak­
teru pozna wdowę lub 
pannę do lat 54 z włas­
nym domkięm w powie­
cie ostrowskim lup mie­
ście. Oferty Biuro Ógło- 
szćń, Grunwaldzka 19 dla 
21141p.
Panna lat 25, wyższe wy-
k.ształcenie, 
lera do lat 
turystykę, 
najchętniej

pozna kawa- 
32, lubiącego 
literaturę — 
lekarza z po

wołania. Cel matrymo­
nialny. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4447g.
Panna, brunetka pozna 
pana w średnim wieku w’ 
celu matrymonialnym. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4469g.
Kawaler lat 41, wysoki, 
kulturalny, domator, bez 
nałogów zapozna pannę o 
podobnych walorach, po­
siadającą domek jedno­
rodzinny, wzgl. mieszka­
nie. Cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4543g.

Dnia 8 września 1963 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramenta­
mi św’, nasza ukochana córka, siostra i szwa- 
gierka, śp.

Władysława Danuta 
Stawniak

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, T2 bm.
o godz. 15.45 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiają
RODZICE, SIOSTRA Z MĘŻEM I RODZINA

Poznań, Przybyszewskiego 35 m. 7.
4727g

Dnia 9 września 1963 r. zmar? po długotrwa­
łej chorobie, mój najdroższy mąż, ojciec, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 60, śp.

Antoni Kaczmarek
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 bm. 

o godz. 17 z kaplicy cmentarnej w Puszczykowie.
W ciężkim smutku pogrążeni

ŻONA, CÓRKA, ZIĘĆ I WNUKI
Puszćzykówko, ul. Gajowa 11. 4831g

W dniu 10 września 1963 r. zmarła nasza droga 
pracowniczka i koleżanka

Barbara Kasztelan
W Zmarłej straciliśmy oddanego pracownika 

i dobrego człowieka.

CZESC JEJ PAMIĘCI’

RADA ZAKŁADOWA DYREKCJA

I WSPÓŁPRACOWNICY
Kejonn Przemysłu Leśnego w Poznaniu 
— - K68M



TEATRY

WRZESIEŃ Jacka

11
Ircda Słońce: 6.18—19.26

OPERA ~ g. 19 — „Romeo i Ju­
lia”, OPERETKA - g. 19 - „Sino 
brody”, POLSKI — g. 16 — „Noc 
1002”, „Miłość czysta u kąpieli 
morskiej”, g. 19 — „Maź idealny”, 
NOWY — g. 19 — „Fizycy”.
KINA

APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.30 — „Zawrót głowy” (USA, 16 
lat), BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 
18, 20.15 — „Pamiętnik Pani Han­
ki”, CZTERNASTKA — g. 10, 12.30, 
15.30, 18, 20.15 — „Byłem Montgo- 
merym” (ang., 16 1.), GRUNWALD 
— g. 17.30, 20 „Piknik” (USA, 16 
lat), GONG — g. 12 — „Diabeł 
morski” (radź., 12 1.), g. 16, 18, 20 
— „Tysiąc oczu dr. Mabuse” (NRF 
16 1.), GWIAZDA — g. 10.30, 13, 
15.30 — „Dwie strony medalu” — 
(ang., 16 1.), g. 18, 20.15 — „Pod 
gwiazdą frygijską” (poi., 14 1.), 
HUTNIK — g. 16.45, 19 — „Ba- 
bette idzie na wojnę” (fr., 12 1.), 
KOSMOS — g. 17, 19.30 — „Żywa 
woda” (fr., 14 1.), MALTA — g. 
16, 18, 20 „Dziewczyna z hote­
lu” (USA, 16 1.), OLIMPIA — g. 
10, 12.30 — „Burza nad stepem”, 
(fr., 14 1.), g. 15, 17.30, 20 — „Zbro 
dnia” (wł., 16 1.), OSIEDLE *— g. 
18, 20 — „W biały dzień” (szwajc., 
18 lat), PAŁACOWE — g. 15, 17.30, 
20 — „Mściciel z Laramie” (USA, 
16 1.), PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18, 
20.15 — „Poślubny rejs” (ang., 18 
lat), RIALTO — g. 11, 14, 17, 20 — 
„Dwa oblicza zemsty” (USA, 16 
1.), RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 
17.30 , 20 — „Tata, mama, córka 
i zięć” (radź., 14 1,), SCALA — g. 
16, 18, 20 — „Zerwany most” (poi., 
14 1.), TĘCZA — g. 16, 18, 20 — 
„Następcy tronu” (wł., 18 1.), WAR 
TA — g. 10—13 — „Giganty mo­
rza” (austr., 12 1.), g. 15, 17.30, 20 
— „Kozara” (jug., 18 1.), WCZA­
SOWICZ (Puszczykowo) — g. 16, 
19 — „Rocco i jego bracia” (wł., 
18 1.), WILDA — g. 14, 16.30, 19 — 
„Młode zielone” (radź., 14 1.), g. 
21.30 — „Rancho w dolinie” (USA, 
14 1.), WRZOS (Mosina) — g. 17, 
19.15 — „Diabeł morski” (radź., 
12 1.), ZNICZ (Zabikowo) — g. 19 
„Chłopiec z Grenlandii” (duński, 
14 lat).

RADIO
WARSZAWA I: 7.25 — Muzyka; 

7.45 — „Błękitna sztafeta”; 8.05 — 
Muzyka i aktualności; 9 — Dla 
klas I i II z cyklu: „Z piosenką 
jest nam wesoło”; 9.20 — „Mozai­
ka melodii i rytmów”; 10 — Kores 
pondencja z zagranicy”; 10.10 — 
„O zdrowie człowieka”; 11 —
„Sąd” fragm. pow. S. Usmana pt. 
„Trzciny Pana Boga”; 11.20 — Ze 
społy i soliści w repertuarze roz­
rywkowym; 12.15 — Rolniczy kwa 
drans”; 12.45 — „Na swojską nu- 
tę”; 13 — Dla klas I i II pt. „ko­
lorowe listy”; 14 — Z warsztatu 
pisarza — Jerzego Putramenta; — 
14.30 — Grają zesp. rozr. Poznań­
ską 15-stka Radiowa, Zespół Wł. 
Bieżana i Zespół M. Janicza; 15.10 
— Wolfgang Amadeusz Mozart 
VIII Sonata C-dur (KV 296) na 
skrzypce i fortepian; 15.26 — Naj 
piękniejsze duety operetkowe; — 
15.45 — „Amatorskie zespoły przed 
mikrofonem"; 16.15 — Reportaż A. 
Srogi z cyklu „Ziemia i ludzie”; 
16.35 — Program młodz. „Dzień 
dzisiejszy — dzień jutrzejszy”; — 
17.05 — W kręgu muz. romant.; 
17 30 — Dla uczniów szkół śred­
nich pt. „Na wirażu”; 18 — Tran­
smisja Międzypaństwowego Meczu 
Piłkarskiego Czechosłowacja — 
Polska; 18.55 — „Pięć minut o wy 
chowaniu”; 19 — Bułgarskie zesp. 
tan. i piosenkarskie; 19.20 — Konc. 
ork. PR pod dyr. St. Rachonia; 
20.26 — Sport; 20.30 — „Po jednej 
piosence”; 21 — Koncert chopi­
nowski — wyk. Louis Kentner; 
22.10 — Gra Zesp. Instr. W. Ko- 
lankowskiego; 22.55 — Radiowa Po 
radnia Rodzinna.
Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 17, 
20, 23.

POZNAŃ II: 7 — Pozn. 15-tka 
Radiowa; 8.35 „MW-8” - audy­
cja dokumentalna o 8 wypra­
wie grotołazów do jaskini Mię­
tusiej W Tatrach; 9 — Konc. muz. 
baletowej; 9.30 — 4X15 mel. rozr., 
10.30 — Z życia ZSRR; 12.15 — Łu­
życka muzyka ludowa; 12.30 
Reportaż dla wsi; 12.45 — „List ze 
Śląska”; 13 - Od Bacha do Offen­
bacha; 13.25 — „Pani Bovary” ode. 
34 pow. G. Flauberta; 13.45 — Au­
dycja pedagogiczna pt. „Moje do­
świadczenia”; 13.50 — „O dach 
nad głową dla studentów”; 14.30 
Mówi Technika. „Klejnoty z ty- 
gielka”; 14.45 — „Błękitna szta­
feta”; 15.10 — Utwory chóralne 
kompozytorów rosyjskich; 15.30 ■
Dla dzieci starszych pt. „Dzwonek 
elektryczny”; 18.15 — Piosenki z 
całego świata; J905 — Muz. i ak­
tualności; 19.30 — „Sygnały w 
ciemności” — słuch, wg sztuki 
Thouna de Vriesa; 20.30 Felie­
ton muzyczny J. Waldorffa; 21.27 
Sport; 21.40 — Gra Ork. Tan. PR 
pod dyr. E. Czernego; 22.10 — Roz 
mowa literacka; 22.30 — Młodzi 
kompozytorzy polscy przed mi­
krofonem; 23 — Do tańca grają 
orkiestry: F. Pourcella, B. Sar- 
neka, Taneczna PR pod dyr. E. 
Czernego oraz K. Krautgartnera, 
śpiewają: V. Villas, R. Rolska i 
Zespół Wokalny Beltono.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8,39, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21, 23.50.
TELEWIZIA

POZNAŃ I PROGRAM OGÓL­
NOPOLSKI: 9.55 — Fizyka dla 
szkół — kl. VI; 10.30 — Film fab. 
prod. franc. „Kości rzucone”; 12 
Przerwa; 17.30 — Wiadomości 
dziennika TV; 17.35 — Progr. dla

Błędne koło?
Place dziecięcych zabaw potrzebują opiekunów

ogłoszonym w tym roku przez Poznański Komitet 
Frontu Jedności Narodu oraz Towarzystwo Miłośników 

m. Poznania, konkursie pod nazwą „Mój dom, moja dzielni­
ca, moje miasto” wzięły udział setki mieszkańców. Sporo 
spośród nich wykazało wiele dobrej woli w porządkowaniu 
całego miasta. Najbardziej jednak cenną inicjatywą komi­
tetów7 blokowych było przystąpienie do urządzania na za­
niedbanych terenach ogródków i placów zabaw. Powstało 
ich sporo we wszystkich dzielnicach. Wreszcie w7ięc dzieci 
mają gdzie spędzać wolny czas, a dla wielu z nich 
przestała być miejscem zabaw.

ulica

Po kilkutygodniowych ob­
serwacjach okazało się, że no­
wopowstałe ogródki zabaw 
szybko ulegają dewastacji. Na 
placach pozbawionych stróżów

WUML przyjmuje 
kandydatów

Rozpoczęły się zapisy na 
Wieczorowy uniwersytet 
Marksizmu - Lemnizmu w 
Doznaniu.

O przyjęcie na WUML 
ubiegać się mogą członKO- 
wie partii i uezpartyjni, 
którzy pragną pogięmc siu- 
aia z żakresu eKonomiKi, 
historii, filozofii i socjolo­
gii, posiadają wykształcenie 
sreonie i kuKuiemi staż w 
pracy zawocowej.

Nauka na WuML odby­
wa się raz w tygodniu i 
trwa owa lata. Studia od­
bywają się na dwóch kie- 
runkacn i ooejmują nastę­
pujące przedmioty:.

Kierunek ekonomiczny: 
ekonomia polityczna, poli­
tyka gospodarcza, przed­
miot specjalizacyjny do wy 
boru (ekonomika przemy­
słu, ekonomika hanalu, eko 
nornika rolnictwa), wybra­
ne zagadnienia z finansów, 
analizy bilansów i statysty­
ki oraz filozofia marksi­
stowska.

Kierunek historyczno- fi­
lozoficzny: najnowsza hi­
storia powszechna, najnow­
sza historia Polski i pol­
skiego ruchu robotniczego, 
filozofia marksistowska, so­
cjologia marksistowska o- 
raz wybrane zagadnienia z 
psychologii i pedagogiki.

Zapisy na WUML trwają 
do 25 bm. Należy złożyć: 
podanie z wyszczególnie­
niem kierunku studiów, an­
kietę personalną, odpis 
świadectwa maturalnego 
lub dyplom i 2 fotografie 
oraz skierowanie POP dla 
członków partii lub kierow­
nictwa zakładu dla bezpar­
tyjnych.

Dokumenty można skła­
dać: w sekretariacie wła­
ściwego Komitetu Dzielni­
cowego PZPR lub w sekre­
tariacie WUML, ul. Armii 
Czerwonej 78 (gmach KW) 
pok. 107, tel. 544-72. (na)

młodz.: „Piękna nasza Polska ca­
ła”; 18.05 — Magazyn Turyst.
„Tramp”; 18.25 — Progr. pt. „Pro 
ponujemy”; 18.45 — „Tele-Echo”; 
19.20 — Wszechn. TV: „Architek­
tura wszechświata”; 19.50 — Do­
branoc; 20 — Dziennik; 20.30 — 
„Co tam panie na ekranie”; 21 — 
„Światowid” (progr. public. 
między naród.); 21.30 — Program 
estradowy — „20 lat żołnierskiej 
piosenki”; 22.20 — Wiadomości 
dziennika.

WYSTAWY
BWA — Arsenał — St. Rynek — 

„XX-lecie Ludowego Wojska Pol­
skiego w twórczości plastycznej” 
— g. 10—18; ZPAP „Arsenał” St. 
Rynek — „Wystawa Zofii Dem- 
kowskiej” g. 10—19, PAŁAC KUL­
TURY — „Święto Odrodzenia w 
Strzeszynku” g. 9—18.

MUZEA
MUZEUM INSTRUMENTÓW MU 

ZYCZNYCH — St. Rynek 45 — g. 
9—15.
CYRK

Plac przy Stadionie im. 22 Lip­
ca — g. 15 i 19 CYRK „GRYF

DYŻURY
PAŃSTW. SZPITAL KLIN. IM. 

ŚWIĘCICKIEGO (chirurgia) ul. 
Przybyszewskiego 49, tel. 612-11; 
SZPITAL MIEJSKI IM. RASZEJI 
— (interna) — ul. Mickiewicza 2, 
tel. 13-40; WOJ. SZPITAL DZIE­
CIĘCY (chirurgia dziec. do lat 
14) — ul. Józefa 8/9,/ tel. 512-96; 
STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO m. Poznania — ul. Cheł 
robńskiego 20 — tel. 544-44; PO­
WIATOWA STACJA PR — ul. Ko 

. ściuszki 103 — tel. 96-96.
APTEKI: 23 Lutego 18, Mickiewi 

cza 22, Dzierżyńskiego 138/140, Gło 
gowska 72, Garbary 52.

Tylko dyżur nocny: Matejki 1, 
Rynek Sródecki 1, Główna 53, 
Starołęcka 79, Swarzędzka 6. 

zniszczenia są ogromne 
manę huśtawki i ławki,

(poła- 
zdep-

tane trawniki itd.). Sprawcą 
dewastacji jest najczęściej 
starsza młodzież, lecz zdarza 
się także, że same dzieci, dla 
których przeznaczono urzą­
dzenia do zabaw, absolutnie o 
nie nie dbają.

Rzecz oczywista, że nie zaw­
sze członkowie poszczególnych 
komitetów blokowych mają 
czas na codzienne pełnienie 
dyżurów’ w ogródkach. Zresztą 
nawet i tam, gdzie wyznaczo­
no specjalnych dozorców', do­
chodzi do poważnych znisz­
czeń. Po prostu młodzież zbie­
rająca się popołudniami lub 
wieczorami na placach wręcz 
z rozmysłem psuje urządzenia, 
niszczy zieleń i kwiaty. Do­
szło więc do tego, że to, co 
część mieszkańców wykonała 
w czynie społecznym dla wszy 
stkich dzieci danego obwodu 
— inni z premedytacją dewa- 
stuia.

Jeden z naszych Czytelników, 
p. Cz. W. doniósł nam, że duży 
plac zabaw przy ul. Bema przed­
stawia już dziś opłakany widok. 
Trawniki są zdeptane, a część 
sprzętu sportowego nie nadaje się 
do użytku. Ponadto zachowanie 
przebywającej na placu starszej 
młodzieży pozostawia wiele do ży­
czenia. Wprawdzie ogródek przy 
ul. Bema ma dozorcę, jednak jak 
widać — opieka ta nie jest do­
stateczna.

Inny przykład. Na placu zabaw 
przy ul. Sienkiewicza zbiera się 
codziennie młodzież, której nie­
odpowiednie zachowanie (słowni­
ctwo!) stanowi gorszący przykład 
dla dzieci.

Na tegoroczny Dzień Dziecka 
otwarto doskonale wyposażony 
plac zabaw na Nowym Mieście 
w Piotrowie. Właśnie ten plac na­
leżał do najlepiej urządzonych w 
naszym mieście i był przykładem 
ofiarnej pracy społecznej. Upły­
nęły zaledwie trzy miesiące od 
jego otwarcia, a wygląd ogródka 
całkowicie się zmienił. Zaniedba­
nia widoczne są tu na każdym 
kroku, a co najdziwniejsze, w Pio 
trowie, oddalonym przecież od 
centrum, bawią się przede wszy­
stkim dzieci tych, którzy z takim 
trudem wykonali ów plac spo­
łecznie.

Takich przykładów można 
by mnożyć. Niestety, nie brak 
nam — jak widać — dużych i 
małych wandalów. „Jedynym 
wyjściem z tego błędnego ko­
ła jest chyba zorganizowanie 
na wszystkich placach zabaw 
specjalnych młodzieżowych ko 
mitetów blokowych. W wielu 
przypadkach praktyka wyka­
zała, że tam gdzie one już ist­
nieją ~- porządek jest zacho­
wany.

Bo przecież nie można do­
puścić by stosunkowo szybko 
szedł na marne wysiłek wielu 
ludzi, by marnowano kosztow 
ne urządzenia. Tolerancja w 
tym zakresie powoduje coraz 
większą bezkarność tych, któ­
rzy lekceważą prawa obowią­
zujące w społeczeństwie.

W tym roku, jako że zima za 
pasem, niewiele już będzie

Szczepienia psów 
przeciw wściekanie

Wścieklizna należy do rzędu 
tych chorób, przed których skut­
kami uchronić może tylko szcze­
pienie. Występuje ona u wszyst­
kich zwierząt, szczególnie zaś u 
psów, które roznoszą tę chcrobę 
na inne zwierzęta i na ludzi.

U nas wścieklizna nie jest zja­
wiskiem powszechnym tylko dla­
tego, że systematycznie prowa­
dzona jest w miastach i na 
wsiach akcja szczepień ochron-' 
nych. Również w tym roku pro­
wadzi taką akcję w Poznaniu 

/Wydział Rolnictwa i Leśnictwa 
Prezydium DRN Nowe Miasto, 
obejmujący w zakresie weteryna­
rii obszar całego miasta. Szcze­
pienia już się rozpoczęły i po­
trwają do 8 października br. 
Właściciele psów mogą się zo­
rientować z komunikatów rozle- 
nionych na słupach ogłoszenio­
wych o terminach i miejscach 
szczepień dla poszczególnych re- 
'onów miasta.

Szczenienia są przymusowe i za 
nfespełnienie tego obowiązku 
•»roża odpowiednie kary pienięż­
ne lub aresztu. Ponadto war- 
'o wiedzieć, że psy nie poddane 
~zcżepieniu mogą zostać wybite, 
do czeso władze sa uprawniono 
odpowiednimi zarządzeniami, (c)

można naprawić szkód uczy­
nionych przez chuliganów. Na 
tomiast wiosną przyszłego ro­
ku, po wyremontowaniu urzą­
dzeń i uporządkowaniu pla­
ców, powinno się wybrać ko­
mitety, właśnie spośród mło­
dzieży i dzieci, które przejęły­
by na siebie rolę społecznych 
stróżów porządku. Mogą i po­
winni tu pomóc także dorośli, 
ale chyba najlepszymi obroń­
cami prżed dewastacją będą
stali użytkownicy 
nych obiektów.

Przedstawiciele

opisywa-

swoich codziennych
MO,, przy 

obcho-
dach poszczególnych rejonów 
dzielnic powinni częściej za­
glądać na place zabaw. Tego 
rodzaju opieka na pewno za­
pobiegnie wielu wybrykom. W 
sumie zaś chodzi o to, by o- 
fiarnym uczestnikom czynów 
społecznych nie opadały w 
przyszłości ręce przed podej­
mowaniem słusznej inicjaty­
wy.

ANNA SIEKIERSKA

Inauguracja 
koncertów symfonicznych

W piątek i sobotę, 13 i 14 
bm., o godz- 19.30 odbędzie się 
w auli UAM inauguracyjny 
koncert symfoniczny Filhar­
monii Poznańskiej w sezonie 
artystycznym 1963/64. Orkie­
strą symfoniczną PFP dyrygo­
wać będzie jej dyr. i kierow­
nik artystyczny Witold Krze- 
mieński. Jako solistka wystąpi 
znakomita pianistka, laureat­
ka IV Międzynarodowego Kon 
kursu im. Fr. Chopina w War­
szawie — Regina Smendzian- 
ka-

W programie: L. v. Beetho- 
ven — I Symfonia C-dur, M. 
Ravel — Koncert fortepiano­
wy G-dur, W. Lutosławski — 
Koncert na orkiestrę. Program 
ten wykona zespół Filharmo­
nii Poznańskiej także na go­
ścinnym występie w Lipsku 
w październiku br. (na)

,,Rowerzysta”. — Materiał częś­
ciowo wykorzystamy.

00390000000
Z. Starski. Za informacje

dziękujemy; zwrócimy uwagę na 
poruszony prcblem. (1874)

Wu-Ce. — O punkcie DBO przy 
ul. Wszystkich Świętych już pi­
saliśmy.
stamy.

Monika

Inne sygnały wykorzy-

Mikołajewska. Do
opracowania tematu, który po­
rusza Pani w swoim liście nie­
bawem przystąpimy. Dziękujemy 
za informacje i sygnały. (2215)

Wątpliwe manipulacje
Hol Poczty Głównej przy 

ul. 23 Lutego. Wisi tu 
między innymi żółta skrzyń 
ka do listów. Na niej napis,
który wyjaśnia, że nie
czekając w kolejce do okien
ka można wrzucić list
polecony, a następnie, przy 
wolnej chwili, przyjść do 
okienka po odbiór pokwito­
wania.

W piątek, 6 bm., skorzy­
stała ze skrzynki pani B. 
W sobotę udała się do jed­
nego z okienek i poprosiła 
o wydanie kwitu, stwier­
dzającego nadanie listu po­
leconego. Niestety, kwitu 
nie było.

— Przecież list osobiście 
wrzuciłam do skrzynki — 
oświadczyła pani B.

— Ale my pokwitowania

O korzyściach jakie płyną 
siadania oprocentowanych 
żeczek oszczędnościowych

z pO- 
ksią- 
PKO 
od 1

Pieniądze czekają 
na klientów PKO

świadczy najlepiej fakt, 
stycznia do 31 lipca br.
kwotę 22.388 tys. zł.

/Niemniej jednak w 7 

ze
dopisano

miesią-
cach tego reku z dopisania od­
setek skorzystało 
proc. właścicieli 

zaledwie 11.9 
tego rodzaju

książeczek. Tak więc ponad 515 
tys. posiadaczy oprocentowanych 
książeczek w Poznaniu i woje­
wództwie nie skorzystało jeszcze 
z prawa dopisu odsetek.

PKO przypomina, że książeczki 
do oprocentowania składać można 
w ajencjach zakładowych, urzę­
dach pocztowych lub bezpośred­
nio w oddziałach PKO. (a)

Dzięki poznańskiej krzemionce 
dewizy pozostaną w kraju

Poznańską Chemiczną Spółdzielnię Pracy zalicza się a 
największych przedsiębiorstw podległych Wojewóth° 
kirmu Związkowi Spółdzielczości Pracy. Znana jest On 
z tego, że wysyła część swoich wyrobów do Związku Ra* 

dzieckiego, Wenezueli, Indii, Wietnamu, Finlandii, JugOsja* 
wii i na Kubę. Największe zainteresowanie budzą zwłaszcza 
tzw. pigmenty chromowe, używane przy wyrobie farb j 
kierów.
Do poważnych sukcesów 

spółdzielni zaliczyć należy roz 
pracowanie w ostatnim czasie, 
przy współudziale Klubu Tech 

Wzornictwa WZSP,r/.ki
technologii uzyskiwania spe­
cjalnego rodzaju krzemionki

Słodkie przysmaki 
na „targach cukierniczych"

Zjednoczenie Przemysłu Cu 
kierniczego, przy współudzia­
le poznańskiego handlu, orga­
nizuje od 15 do 22 bm. Ty­
dzień Przemysłu Cukiernicze­
go. Będzie to pierwsza w kra­
ju tego rodzaju impreza o 
charakterze targów. W Pozna­
niu wytypowano 33 sklepy, 
nad którymi objęły patronat 
poszczególne fabryki przemy­
słu cukierniczego. W sklepach 
tych znajdzie się pełny asor­
tyment wyrobów z 17 naj­
większych zakładów przemy­
słu kluczowego, 5 „społemow­
skich” i 3 przemysłu tereno­
wego. Celem „tygodnia” jest 
zapoznanie społeczeństwa z 
aktualną produkcja fabryk, 
zbadanie gustów życzeń
konsumentów, zbliżenie wy­
twórców do handlu detalicz­
nego, który będzie miał jed­
nocześnie możność nawiąza­
nia bezpośrednich kontaktów 
z fabrykami różnych rejonów 
kraju. Ponieważ tym razem 
na Targach Krajowych nie 
będzie pawilonu przemysłu 
cukierniczego, poznaniacy i 
goście targowi będą mogli na­
bywać słodkie przysmaki w 
sklepach spełniających w o-
kresie „tygodnia” rolę pla­
cówek fabrycznych.

Wprowadzenie nowej formy
obrotu towarowego w ramach ty­
godnia nie wpłynie — jak zapew­
nili wczoraj na konferencji pra­
sowej przedstawiciele Zjednocze­
nia Przemysłu Cukierniczego — 
na uszczuplenie przydziałów wy­
robów cukierniczych dla Pozna­
nia w okresie przedświątecznym.

Wśród wyrobów dostarczo­
nych na targi cukiernicze 
znajdzie się 50 nowych arty­
kułów, wprowadzonych do 
produkcji w bież, roku, m. in. 
w Zakładach „Goplana”, „22 
Lipca”, „Kopernik”, „Rywal”.

(jot)

nie mamy — odparła urząd 
niczka.

W rezultacie wywiązała 
się dłuższa dyskusja mię­
dzy dwoma paniami siedzą­
cymi przy pocztowych biur­
kach. Dyskusja przyniosła 
taki skutek, że jedna z u- 
rzędniczek 
mniemanie, 
dobnie list 
skrzynce.

wysunęła do- 
iż prawdopo- 

leży jeszcze w 
Zaproponowała

przeto koleżance sięgnięcie 
do skrzynki i poszukanie li­
stu. 1 wówczas pani B. uj­
rzała przedziwną scenę.

Urzędniczka podeszła do 
żółtej skrzynki i przez 
szczelinę, przez którą wrzu­
ca się przesyłki, wsunęła 
rękę. Nie upłynęła minuta, 
a panienka z okienka po­
wróciła. na swe stanowisko 
z listem pani B. w ręku.

Na przytoczonym przy­
kładzie nietrudno się prze­
konać, że po pierwsze — li­
sty wrzucone do skrzynki 
przesyłek poleconych nie 
zawsze bywają wybierane, 
po drugie — każde dziecko 
— byle tylko sięgnęło ręką 
do skrzynki\—\ może sobie 
tu wybrać ao wolną liczbę 
listów, które ii rezultacie 
nie trafią do adresatów. Po­
nieważ Poczta na pewno nie 

• będzie mogła zatrudnić u- 
; rzędnika do chronienia 
l skrzynki przed przytoczo- 

p nymi manipulacjami cie- 
I kawskich, sądzimy iż znacz-\ 
I nie prościej byłoby Wymie­

nić skrzynkę. Na taką, któ­
rej szerokość szczeliny u- 
niemożliwi „ręczne mani- 1 
pulacje”. Także urzędnicz­
kom Poczty Głównej, (kp) 

krystalicznej, będącej ważnym 
skiaunikiem przy wyrobie te 
lewizyjnych lamp kineskop^ 
wych i w przemyśle gum0^ 
wym. Krzemionkę tę sprowa' 
dzamy z zagranicy, głównie 
z NRF. Jej produkowanie w 
poznańskiej spółdzielni Pozwo 
liłoby w tym roku zaoszcze, 
dzić około 350 tys. dolarów w 
wytwórni lamp i kilkakrotnie 
więcej w przemyśle gumo, 
wym oraz kosmetycznym.

Ostateczna decyzja w spra, 
wie podjęcia produkcji ma 
być dopiero podjęta po uzy­
skaniu wyników długotrwa­
łych prób w wytwórni lamp 
kineskopowych. Już teraz na­
leży jednak spodziewać się 
pozytywnej oceny. Krzemion- 
ka posiada bowiem potrzebną 
granulację i czystość, decydu­
jące w dużej mierze o wyra­
zistości telewizyjnego obrazu. 
Obecnie bada się jedynie, czy 
wyprodukowane na poznań­
skich surowcach lampy odzna 
czać się będą odpowiednią wy 
trzymałością.

W przyszłym roku spółdziel 
nia nie zaspokoi jeszcze, kra­
jowego zapotrzebowania na 
krzemionkę, jednakże jej do­
stawy wzrosną wielokrotnie 
w następnych latach, po za­
kończeniu przeprowadzanych 
obecnie inwestycji. Wydatkuje 
się na nie około 3 min. zł w 
bieżącej 5-latce i prawdopo­
dobnie 10 min. w przyszłej. 
W związku z nimi spółdzielnia 
stanie się jednym z najnowo­
cześniejszych przedsiębiorstw 
w pionie WZSP.

Prawdopodobnie w przy­
szłym roku spółdzielnia zacz- 
nie wytwarzać farby do wpa- 
lania w szkło. Na razie spro­
wadza się je z NRF i Anglii.

(1)
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INILTUMINYI
MEDALE Z. DEMKOWSKIEJ 

pokazane zostaną na wystawie, 
jaka w środę, 11 bm. o godz. 12 
będzie otwarta w „Arsenale”. 
Rzeźbią rka mieszka i pracuje w 
Warezawie. W naszym mieście 
wystawia po raz pierwszy.

to 
(w 
bie

HISTORIA BUŁGARII
temat prelekcji, jaką 16 bm. 
poniedziałek) wygłosi w Klu- 

Międzynarodc wej Prasy i
Książki Lesław Bartelski. Prele­
kcja odbędzie się z okazji przy­
padającej w tych dniach rocznicy 
powstania Bułgarskiej Republiki 
Ludowej, a przy współudziale 
Ośrodka Kultury Bułgarskiej w 
Warszawie. Początek o godz. 19.

Po odczycie, na który wstęp 
jest wolny, zostanie wyświetlony 
film krajoznawczy.

NAUKOWCY Z JUGOSŁAWII 
przyjeżdżają w tych dniach do 
Poznania i 11 bm. (środa) wygło­
dzą szereg referatów na temat 

architekturyrozwoju miast
świeckiej, sakralnej oraz militar­
nej, na Bałkanach. Prelekcje od­
będą się o godz. 17 w salce Po­
znańskiego Tow. Przyjaciół Nauk, 
ul. Mielżyńskiego 27. (c)

MIŁOŚNIKÓW MUZYKI 
zaprasza Klub MPiK, ul. Rataj­
czaka 39, na spotkanie z Reginą 
Smendzianką i Witoldem Krze- 
mieńskim. Spotkanie odbędzie 
się w czwartek, 12 bm. o godz. 
19, a poprowadzi je A. Szulców- 
na. Bezpłatne karty wstępu moż­
na otrzymać w czytelni Klubu, 

(c)

Zgubiono-znaleziono
Kierowca taksówki nr 17 zna­

lazł parasol, p. Antoni Jeżewski, 
4 bm. na ul. Armii Czerwonej — 
zegarek damski, w Państwowi1* 
Zakładzie Ubezpieczeń znalezio­
no 28. 8. br. zegarek męski. W re­
dakcji znajduje się również e 
gitymacja PKP na nazwisko Sta­
nisław Kowalski.

Zguby odebrać można w re­
dakcji „Głosu” ul. GrunwaidZ'a 
19, pokój 58. (i)

INFURMWEMf
Wojewódzki Klvb TPPR 

fermuje, że rozpoczęły się sP°o_ 
kania p. t. „Rozmawiamy P° r 
syjsku”. Odbywają się °n® w 
środy i piątki od godz. 17 do 2 
czytelni, ul. Ratajczaka 37.

Dyrekcja Woj. Szpitala 
cego podaje do Madbmoscu^d.
czynna jest przyszpitalna Dziecunia Kardiologiczna dla 
Przyjęcia codziennie od 
9—10 w gmachu szpitala, ul. 
zefa 7/8.


